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Trzęsienie ziemi dało się
odczuć także we wscho­

dniej Francji oraz w ca­
łej północnej i czsscio-

. wo zachodniej Szwaj
k carii- Z danych za-

Kt rejestrowanych
||j|gk przez sejsmo-

grafy wynika,
że epicen-

trum trzę-■ tMBk sienią znaj-
dowało

Ł- się
• £ Szwaj-

.. Jk carii.

Jednocześnie doniesienMRBk
Elisabethville podają, że
samolotów z grupą żołnidjBte
na pokładzie, które wystano^
wały ze stolicy Katangi,
trzymały się w Bakwandze -W
„stoPcy” Kasai — państwa
samozwańczego „króla pań­
stwa górniczego”, Kalondżiego.
Bakwanga leży w połowie dro­
gi pomiędzy Elisabethville a

Coquilhatville.
Przybycie Mobutu do Pro-

wlhcji Równikowej stanowi
niewątpliwie nowy element w

rozwoju sytuacji. Najbliższa
przyszłość powinna pokazać,
czy pomiędzy Kasayubu a

Czombem i innymi marionet­
kamizi
wybuchł
zamierza
bu tu.

OPUŚCIŁA WAR-

pi dając się do Mos-
Wfawa grupa wete-

MgBSRh ruchu robot-
IfljeroMyikiem grupy
^Myj&cz ruchu re-

»l^3K^o1sce, uczest-

Hknyćh wydarzeń z

pnz działacz KPP w

międzywojennym —

^P^ystość
’

erekcyjnego
dle mieszkaniowe
Zachód, w którym
12 tys. osób.

W przeddzień
święta wrocławianie
li kilka nowych obiektów. M.
in. został tu otwarty pierw­
szy wielki nowoczesny, bar
samoobsługowy „Tempo”, —

który w ciągu dnia może ob-

W BIURACH KRAKOW­
SKIEGO „Hydroprojektu” po-
wstają plany budowy zbiorni­

ków, których głównym
daniem będzie ujęcie w

by”
nych
Wisły
także

jeden
wstanie

Czarnej Wisełki.

NOWA ZELEKTRYFIKOWA­
NA linia kolejowa z Warsza­
wy do Kutna, będąca fragmen­
tem magistrali biegnącej na Po­
znań, została 28 bm. oficjalnie
otwarta. Długość nowo zelek­
tryfikowanej linii Warszawa—
Kutno wynosi 125 km. Ostatni

jej fragment zelektryfikowano
w terminie o 5 miesięcy krót­
szym niż przewidywano i to

podczas normalnego ruchu po­
ciągów.
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MŁjL., sza” otrzymają

w przeddzień

Premier rządu
w Stanleyville Antoine Gizen-
ga przesłał do Hammarskjcel-
da depeszę, w której stwier­
dza, że Katanga zwróciła.się o

pomoc wojskową do Belgii,
Francji i innych państw bloku
NATO. W odpowiedzi na te

dftspśbę dp Katangi przybyło 5
^^nolotów — które przywiozły
Słnierzy belgijskich. Gizenga
j^^dał od Hammarskjoelda,
±>y podjął odpowiednie kroki-
k celu niedopuszczenia do a-

taków wojsk Katangi na inne

prowincje Konga. Premier
rządu w Stanleyville zaprote­
stował również przeciwko in­
terwencji obcych państw w

kryzysie kongijskim.

z okazji Majo
składa wszystki

(mirów
pod nowe osi

Widzew-
zamieszi

Sensacyjne dcsiiesienia na

temat aresztowania Kasa­
yubu i innych polityków kon-
gijskich, którzy zebrali się na

konferencji separatystycznej
w Ccquilhatville (Prowincja
Równikowal) nie potwierdziły
się- W piątek po południu sze­
reg agencji zaprzeczyło tym
informacjom, inne przemilcza­
ły je.

Doniesienia o rozwoju sy­
tuacji są sprzeczne, niekom­
pletne i bardzo niejasne. A-

gencja UPI stwierdza, że „sy­
tuacja staje się coraz bardziej
napięta, a wydarzenia toczą
się szybko”.

Odtworzyć można

przebieg piątkowych
Około południa na

CoquiihatviUe wylądowało
samolotów z eo spadochroniarza­
mi Mobutu. Wkrótce potem do

stolicy Prowincji Równikowej
przyleciał również Mobutu oś­
wiadczając dziennikarzom, że „za­
mierza zbadać rozwój sytuacji".
Mobutu odbył krótką rozmowę z

przebywającym na lotnisku samo­
zwańczym
Czombem,
straż lotniska nie po:
odlot z Coquilhatvill<
przed dwoma dniami
nie brać udziału w ki
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Wartość zrealizowa­

nych już zobowiązań na

cześć Święta Pracy w ok. 1800
zakładach przemysłowych
Górnego Śląska i Zagłębia
Dąbrowskiego wynosi setki
milionów złotych .

W wyniku realizacji licz­
nych czynów społecznych
mieszkańców, piękniejsze sta­
ją się miasta i osiedla robot­
nicze Śląska.
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Goście rumuńscy opuścili Ptlfltę

Wielki
wiec przyjaźni

w Warszawie

00 bm. o godzinie 15 w Sali
Kongresowej PKiN w

Warszawie odbył się wiec z

okazji pobytu w Polsce delega­
cji partyjno-rządowej Rumuń­
skiej Republiki Ludowej.

W prezydium zasiedli: prze­
wodniczący delegacji Rumuń­
skiej Republiki Ludowej, I se­
kretarz KC Rumuńskiej Partii
Robotniczej, przewodniczący
Rady Państwa RRL — Gheor-
ghe Gheorghiu-Dej oraz człon­
kowie delegacji.

Wraz z gośćmi rumuńskimi w

prezydium zasiedli: członkowie
Biura Politycznego KC PZPR
— I sekretarz KC Władysław

Wpiki konkursu

napłakał PWM

Ostatni konkurs zespołu
„Plakat” przy ZPAP był

realizacją zamówienia Pań­
stwowego Wydawnictwa Mu­
zycznego w Krakowie na pla­
kat reklamujący książki i
działalność PWM. Po rozpa­
trzeniu 17 nadesłanych na

konkurs projektów, jury skła­
dające się z przedstawicieli
PWM i ZPAP pierwszą nagro­
dę przyznało Bożenie Rogow­
skiej. Wśród czterech równo­
rzędnych drugich nagród —

trzy zdobył Janusz Bruchnal-
ski, a czwartą po raz drugi
nagrodzona B. Rogowska.

Hlfiget — lanąel

Sława PRZYBYLSKA jako szan-

sónistka w Teatr, yku Tingel-Tan-
gel, który w dniach 4 i 5 maja
wystąpi gościnnie przed Czytel­
nikami „Echa Krakowa”. Po raz

pierwszy Sława Przybylska nie

tylko śpiewa, ale również gra.
Gra właśnie rolę szansonistki w

podrzędnym barze, w którym o-

bok niej śpiewem zabawiają go­
ści: Krystyna SIENKIEWICZ i...
Stanisław MŁYNARCZYK. W po­
zostałych rolach wystąpią: Leszek

BISKUP, Krzysztof KOMEDA,
Andęzej ZIELIŃSKI, Włodzimierz

KRUSZYŃSKI, Adam SKORUPKA.

Bilety do nabycia w redakcji „E-
chą Krakowa”, ul. Wiślna 2, II

piętro, pokój 29, w kasie Teatru

Rozmaitości, Filmotechnice i Orbi­
sie.

S łów: „koncert muzyki pol­
skiej” używa się u nas zazwy­

czaj w dwojakim znaczeniu. Cza­
sami mówi się, iż słuchamy oto

polskiej muzyki, a muzyka ta — po­
za narodowością kompozytorów —

nie ma w sobie nic polskiego: takie
same utwory mogły się z powo­
dzeniem narodzić nad Sekwaną,
pod niebem Italii czy w Berlinie.
A może być też i muzyka polska
z narodowych tradycji muzycz­
nych, folkloru, historii. Taka na

przykład, jakiej słuchaliśmy wczo­
raj w Filharmonii: było tu właś­
nie i trochę historii, i trochę
legendy, i trochę ludowości, pro­
gram przedstawiał śię tak: „Dwie
chatki”, uwertura K .Kurpińskie­
go, „Pan Twardowski”, suita ba­
letowa Ludomira Różyckiego i

„Symfonia Pieśni” Kazimierza

Serockiego. Muzyka więc polska
pie tylko z nazwisk kompozytorów

Gomulka, Józef Cyrankiewicz,
Stefan Jędrychowski, Zenon
Kliszko, Ignacy Loga-Sowiński
Edward Ochab, Adam Rapacki,
Marian Spychalski, Roman
Zambrowski, Aleksander Za­
wadzki; prezes NK ZSL —

Stefan Ignar, wiceprzewodni­
czący CK SD — Jan Karol
Wende, sekretarze KC PZPR:
Witold Jarosiński i Ryszard
Strzelecki, wiceprezes NK
ZSL — Czesław Wycech, wi­
ceprezes Rady Ministrów —

Zenon Nowak.
Obecni są szefowie przedsta­

wicielstw dyplomatycznych
państw obozu socjalistycznego.

Po odegraniu przez orkiestrę
hymnów narodowych Rumunii
i Polski i zagajeniu wiecu przez
l sekretarza KW PZPR —

Walentego Titkowa głos za­
brał Władysław Gomułka.

W przemówieniu swym W.
Gomułka powiedział m. in.:

W osobie tow. Deja i w oso­
bach członków delegacji po­
zdrawiamy serdecznie i po
bratersku zaprzyjaźniony na­
ród rumuński, rumuńską kla­
sę robotniczą, lud pracujący
wsi i inteligencję. Pragniemy,
by nasze braterskie uczucia,
jakimi darzymy drogich nam

towarzyszy i gości odwzajem­
niały tę ogromną serdeczność
z jaką społeczeństwo rumuń­
skie przed 3 laty witało dele­
gację polską podczas jej wizy­
ty w Rumunii. Wszyscy zda-
jemy sobie w pełni sprawę z

lego, jak wielkie znaczenie ma

umacnianie przyjaźni i rozwi­
janie wzajemnej współpracy
między narodami naszych kra­
jów i narodami całego obozu
socjalistycznego, którego Pol­
ska i Rumunia są mocnymi,
nierozerwalnymi ogniwami.

W swym przemówieniu Ghc-
orgliiu Dej powiedział m. in.:

Głębokie wrażenie wywarła
na nas serdeczność, ? jaką de-,
legacie naszą Witali wszędzie
ludzie pracy. W ten sposób raz

jeszcze przejawiły się uczucia
braterskiej przyjaźni i wza­
jemnego szacunku łączące na­
rody rumuński i polski.

Obydwa przemówienia
przyjmowane były przez ze­
branych bardzo serdecznie.

28 bm. w godzinach wieczor­
nych, w gmachu Urzędu Rady
Ministrów w Warszawie odby­
ła się uroczystość podpisania
wspólnego oświadczenia pol­
sko-rumuńskiego w związku z

wizytą w Polsce delegacji par­
tyjno-rządowej RRL.

Wczoraj delegacja Rumunii
opuściła Polskę.

----- ®--- --

Dyskusja trwa...
Ostatnio w Wojewódzkim Kole­

gium Karno - Administracyj­
nym Prezydium WRN w Krako­
wie odbyła się wstępna dyskusja
nad projektem nowego prawa o

orzecznictwie karno-administra­
cyjnym. W naradzie uczestniczy­
li przedstawiciele Ministerstwa

Spraw Wewnętrznych, sędzia Mig­
dał, prokuratorzy: Białas i Wal-
toś, reprezentujący Sąd, Prokura­
turę i Wydział Prawa UJ oraz

przewodniczący powiatowych ko­
legiów karno-administracyjnych.

W dniu 4 maja w Wojewódzkim
Kolegium Karno-Administracyj­
nym odbędzie się dalsza dyskusja
na którą zaproszono przedstawi­
cieli powiatów, gromad i zakła­
dów pracy woj. krakowskiego.

(waś)
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Polski koncert
popularny

ale i z artystycznych treści, a

przy tym — popularna.
Bardzo swojsko dla polskiego (a

zwłaszcza dla krakowskiego...) u-

eha brzmią mariackie hejnały .za­
dzierżysty krakowiak „Albośmy
to Jacy tacy” czy „Lajkonikowe”
motywy z „Pana Twardowskiego”;
ludowość w „Symfonii Pieśni”

Serockiego (zwanej też czasami

„Chłopską Symfonią”, a skompo­
nowanej w 1953 roku) jest szczera

i w miarę oryginalną; mariaż sa-

morodnej ludowej poezji ze sty­
lizowaną, przetopioną w tyglu
mocnej indywidualności kompozy­
torskiej, muzyką.

„Dwie chatki” Karola Kurpiń­
skiego — to już me tradycja, le­
genda czy folklor, lecz wspomi­
nek historyczny. Okrągło sto pięć­
dziesiąt lat liczą sobie już „Dwie
chatki” — pierwsza na warszaw­
skim gruncie komedio-opera ów­
czesnego młodego kompozytora i

dyrygenta Teatru Wielkiego —

ECHO KRAKOWA

ł i t t

silnik od-

pojaziln, a

hamowały
wody. Tam

HAWANA
Wśród niedobitków wojsk na­

jemnych wzięty został do
niewoli dowodca wszystkich
wojsk, które uczestniczyły w

inwazji zbrojnej na Kubę
San Roman. Był on kapita­
nem armii natisty.

NOWY JORK
28 bm. Amerykanie wypró­

bowali mechanizm awaryjny
swojej kabiny kosmicznej
„Merkury”, w której w przy­
szłym tygodniu je.len z kos­
monautów ma odbyć podróż
po torze balistycznym na tra­
sie długości kilkuset km i

wysokości około 209 km. Pró­
ba udała się: w 30 sekund po
starcie specjalny
dzielił kabinę cd
dwa spadochrony
jej spadanie do

wyłowił ją helikopter.
BERLIN
B. poseł socjaldemokratycz­

ny do Bundestagu, Alfred
Frenzel został 28 bm. skaza­
ny przez sąd federalny w

Karlsruhe na 15 lat więzienia
za rzekomą zdradę stanu. W
stosunku do Frenzla zastoso­
wano najwyższy możliwy wy­
miar kary, ponieważ jako
członek komisji Bundestagu
do spraw obrony ujawnił spo­
rządzone przeto Bonn plany
błyskawicznej wojgy prze­
ciwko NRD i krajom obozu

socjalistycznego.
BONN
Friedrich Attingęr areszto­

wany w ub. tygodniu pod za­
rzutem udziałil w masowych
egzekucjach w Europie wscho­
dniej, powiesił się w eeli wię­
ziennej w Stuttgarcie.

Demonstracje
ludności

muzułmańskiej
w Oranie

Po stłumieniu rebelii ultra-
sowskich generałów w Al-

gerii, rząd francuski przepro­
wadza masowe aresztowania
w celu zlikwidowania opozy­
cji przeciwko algerskiej po­
lityce ~

Jak podkrę^Si.'
nister spraW'
do 28 bm-
Francji 130
reszto wania
w Marsylii,
Tuluzie, Pau i Saint-Etienne.
Poza tym przeprowadzono kil­
kaset rewizji w domach osób
podejrzanych o sympatyzowa­
nie i współdziałanie z ultra-
sami. Tenże minister oświad­
czył, że dotychczas znaleziono
u podejrzanych 2 karabiny
maszynowe, 13 pistoletów au­
tomatycznych, 50 granatów o-

raz wiele amunicji i materia­
łów wybuchowych.

W Paryżu w jednej z dziel­
nic północnych dokonano w

piątek wieczorem nowego za­
machu bombowego. Ładunek
wybuchowy wrzucono do ka­
fejki, w wyniku czego 10 o-

sób zostało rannych, w tym 3
poważnie.

W piątek w godzinach wie­
czornych doszło w Oranie do
nowych gwałtownych demon­
stracji ludności muzułmań­
skiej. Tłumy muzułmanów wy­
szły na ulice, gdy rozeszła się
pogłoska o buncie w więzie­
niu orąńskim, gdz‘e przebywa
około 2 tys. muzułmanów, z

tego kilkudziesięciu skazanych
na karę śmierci. Władze fran­
cuskie skierowały przeciwko
pamAn cłfJJ fArlrl 71 a TV>—

licji i wojsk bezpieczeństwa,
które w brutalny sposób roz­
pędziły demonstrację-

_

£&^le’a
mi-

'Lwńętrehych,
aresztowano we

osób. Główne a-

przeprowadzono
Lyonie, Bordeaux,

demonstrantom oddziały po-

Charlton Heston i Sophia Loren — bohaterowie filmu „Cyd”
— obchodzili niedawno w Rzymie małą uroczystość z okazji
zakończenia zdjęć do tego filmu, realizowanego w Hiszpa­
nii. — Sophia kroi olbrzymi tort, przygotowany na tę oka­

zję, szpadą Cyda. Fot- ~ CAF
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Nasza akcja
„Szukamy 1001 drobiazgów

daje pierwsze wyniki
lA/ęzoraj w Wydziale Eko-
V’ nomicznym Komitetu WÓ-

jęwódzkiego Partii w Krako­
wie odbyła się ppd przewod­
nictwem instruktora Tadeusza
Kochanowicza konferencja
poświęcona zainicjowanej
prze? „Echo Krakowa” akcji
„Szukamy 1001 drobiazgów”.
W konferencji wzięli udziął
przedstawiciele: Wydziałów
Przemysłu Miejskiej i Woje­
wódzkiej Rady Narodowej,
Krakowskiego i Wojewódz­
kiego Zjednoczenia Państwo­
wych Przedsiębiorstw Prze­
mysłu Terenowego, Woje­
wódzkiego Związku Spółdziel­
czości Pracy, Okręgowego
Związku Spółdzielni Inwali­
dów, Przedsiębiorstwa „Ar-
ged” oraz naszej redakcji.

Zakłady produkcyjne prze­
jęły do produkcji szereg zgło­
szonych przez Czytelników

".,Za-
w Kra-

Miódowej 8
pierwszą se-

przedłużączy
(znajdują się

„Eełnff’ Eksponatów. Np.
kłaefy themięzne PT w

kowie przy ul.
wyprodukowały
rię gumowych
wodociągowych
już w handlu), w II kwartale
przystąpi się w tym zakładzie
do produkcji taśmy klejącej,
a następnie torb gospodar­
czych z tworzyw sztucznych.
Krakowskie Zakłady Artyku­
łów Gospodarskich PT w

Krakowie przy ul. Lwowskiej
2 zainteresowały się innymi
eksponatami, biorącymi u-

dział w naszej akcji, a miano­
wicie trzema wzorami lamp:
iampą stojącą 1—2 płomien­
ną, świecznikiem wieszako­
wym niklowanym dla róż­
nych kloszy oraz oprawą
zwieszakową również dla róż­
nych kloszy. Wzory te w wy­
konaniu prototypowym prze­
słano do Instytutu Elektro­
techniki celem zaopiniowania
i otrzymania zezwolenia
uruchomienie produkcji
drugim kwartale br.

na

w

Przy
czym 5 tysięcy sztuk przewi­
dziane jest na eksport. Wado­
wicka Fabryka Mas Plastycz­
nych przystąpi w II kwartale
br. do produkcji „zapałek” z

mas plastycznych służących
do łapania oczek w pończo-

Dotychczasowe trudności
techniczne nie pozwoliły za-

Karola Kurpińskiego. Sama uwer-

tura przeżyła operę: muzyka to

spokrewniona z Rossinim i Ka­
rolem Marią Weberem, wykształ­
cona na wczesnych wzorach wie­
deńskich klasyków (Haydn, Mo­
zart), niezbyt głęboka i bezpre­
tensjonalna, ale lekka i miła.

Przypomnieć ją w każdym razie
warto.

Dyrygent wczorajszego • wieczo­
ru — Józef Bok — dawał sobie do­
brze radę z orkiestrą i prowadził
— zwłaszcza „Pana Twardowskie­
go” — czujnie i z temperamen­
tem. Chóry w „Symfonii Pieśni”

śpiewały bardzo pięknym dźwię­
kiem, ze szczególną dbałością o

wyraz artystyczny; duet solistów:
Teresa 2ylis-Gara (sopran) i An­
drzej Bachleda (tenor) dobrany
w barwach głosów, muzykalny i

inteligentny w interpretacji.
jJERZY PARZYN8KI

kładom drobnej wytwórczości
na zbyt szerokie przejmow-V
nie do produkcji wzorcowych
artykułów codziennego użyt­
ku, zgłoszonych „Argedowi^
przez naszych Czytelników.
Uczestnicy wczorajszej kon­
ferencji zobowiązali się jed­
nakże trudności te jak naj­
szybciej pokonać, a Wydziały
Przemysłu Miejskiej i Woje­
wódzkiej Rady Narodowej
zadecydują o tym, które wy­
twórnie podejmą produkcję
dalszych drobiazgów wyłonio­
nych w naszej akcji.

Komisja Drobnej Wytwór­
czości przy Komitecie Woje­
wódzkim uważa akcję pod­
jętą przez „Echo Krakowa”
za słuszną i celową, będzie
więc czuwać nad dalszym jej
przebiegiem, biorąc pod uwa­
gę zarówno angażowanie się
w niej Rrzemyął^^ak i <fo-
trzymywanieMerminów usta­
lonych'ha wczorajszej konfe­
rencji.

a

Rebelianci

w Laosie
jeszcze nie odpowiedzieli
na apel
o zawieszeniu broni

Oremier Laosu książę Sou-
vanna Phouma po przyby­

ciu do Doliny Amfor oświad­
czył, że wystąpił z apelem w

sprawie zawieszenia broni, a-

le dotychczas strona przeciw­
na nie udzieliła odpowiedzi.
Premier dodał, że rozkaz za­
wieszenia broni dla wszyst­
kich frontów zostanie wydany
dopiero po podpisaniu poro­
zumienia w zakresie proble­
mów wojskowych. Souyanna
Phouma oświadczył, że w ce­
lu osiągnięcia zawieszenia
broni w Laosie, rebelianci
powinni wysłać swych przed­
stawicieli do Xieng Khou-
vang, aby omówić to zagad­
nienie.

W chwili obecnej laotańskie
wojska rządowe i oddziały
Patet Lao znajdują się w od­
ległości około 80 km na pół­
noc od Vientiane i 130 km na

południowy-zachód od Lu-
ang-Prabang. I

Józef Jezierski
urodzony 19. HI. 1905 r. w Brzeźnicy

założyciel Spółdzielni Pracy „Garbarz” Kraków,
członek plenum Komitetu Dzielnicowego PZPR
Podgórze, długoletni przewodniczący Rady Nadzorczej

dobry kolega i wzorowy pracownik
zmarł nagle w dniu 28 kwietnia 1961 r.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 29 kwietnia br., na

cmentarzu Podgórskim.
Wyprowadzenie zwłok nastąpi z domu żałoby,

o godzinie IG. '

RADA NADZORCZA, ZARZĄD, POP
I KOLEDZY ZE SPÓJ DZIELNI PRACY

„GARBARZ”
k-mos
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Do mieszkańców
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OBYWATELE!

W WIOSENNE święto
pracy, w dzień 1 Maja,
który obchodzimy po
raz 16-ty w wyzwolo­

nej Ziemi Krakowskiej wyra,
zimy swoją radość i dumę z

dotychczasowych osiągnięć.
Pracowaliśmy przez ostatnie
lata nad ekonomicznym pod- >
niesieniem kraju i trud nasz

został uwieńczony sukcesem.

W dniu 1 Maja wyrazimy
Swoją radość i dumę z co­
dziennej pracy nad wznosze­
niem gmachu socjalistycznej
Polski i zamanifestujemy na­
szą konsekwentną wolę reali­
zacji zadań planu pięcioletnie­
go. W przekonaniu, że jest to

plan wszechstronnego rozwo­
ju gospodarki narodowej —

poparliśmy go, oddając głosy
żą programem Frontu Jedno­
ści Narodu.

W przededniu naszego świę­
tą miało miejsce radosne wy­
darzenie, które poruszyło
świąt. Kosmos został pod­
bity przez człowieka. Możemy
być słusznie dumni, że rakie­
ta, która zawiozła Jurija Ga-
gąrina w przestrzeń kosmicz­
ną, zoątąłą wystrzelona przez
Związek Radziecki, naszego
najpotężniejszego sojusznika i
przyjaciela. Ten wsuanialy
Sukces nauki i techniki ra­
dzieckiej raz jeszcze dokumen­
tuje jej przodujące stanowisko
w święcie.

W przeddzień naszego świę­
tą miąio również miejsce inne

wydarzenie. Kontrrewolucyjne
siły zorganizowane przez im­
perializm amerykański targ­
nęły na niepodlegość młodej
Republiki Kubańskiej. Całe
nąsze społeczeństwo na set­
kach wieców manifestowało
swoją solidarność z walką re-

Wolu&yjtfeJ^Kułśy nlJ oburzenie
wobec tej ■=-■-imperialistycznej
prowokacji. W dniu 1 Maja
możemy i będziemy radośnie
obchodzić niedawne zwycię­
stwo rewolucji kubańskiej nad
interwencją, radośnie tąk jak
swoje własne. ....

Mieszkańcy Krakowa i Zie­
mi Krakowskiej!

Na przystrojone czerwienią
flag ulice i place wyjdziemy
manifestować swoją jedność z

całym obozem socjalizmu, so­
lidarność z międzynarodową
klasą robotniczą, z ludźmi
walczącymi o wyzwolenie spęd
jarzma kolonializmu, z wszys­
tkimi siłami postępu i poko­
ju na całym świecie.

W dniu Święta 1-Majowego
serdecznie pozdrawiamy
wszystkich ludzi pracy Ziemi
Krakowskiej — robotników,
chłopów, inteligencję pracu­
jącą, kobiety, młodzież, życząc
im dalszych Sukcesów w pra­
cy dla dobra naszej socjali­
stycznej Ojczyzny i wiele po­
myślności w życiu osobistym.

Niech żyje pokój i przyjaźń
między narodami!

Niech żyje i rozkwita nasza

piękna Ziemia Krakowska!

Niech się święci 1 Maj!
KOMITET WOJEWÓDZKI

KRAKOWSKI
KOMITET MIEJSKI

POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ
PARTII ROBOTNICZEJ

W KRAKOWIE
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Mądry Polak... przed szkodą
Bodajże Seweryn Goszczyń­

ski w swoim „Dzienniku po­
dróży do Tatrów” pisał o

Frydmanie, tej fatalnej wsi,
wielokrotnie niszczonej przez
pożary. Pilnie przestrzegano
tu zakazu wzniecania otwarte­
go ognia w obrębie zabudo­
wań. Specjalne tablice ostrze­
gały amatorów przed paleniem
fajki. A Frydman jak dawniej
płonął, tak i współcześnie do­
świadczył klęski pożarów —

w latach 1952 i 1957. Cudem
ostały się nietknięte: zabyt­
kowy kościół z końca XIII

Kilka dni temu autokar Kra­
kowskiej Politechniki gnał
doliną Dunajca w kierun­

ku Czorsztyna. W Harklowej,
jjębnie i Maniowach wysadza­
no pasażerów. Każda grupa
składała się z asystenta Kate­
dry Historii Architektury Po­
litechniki Krakowskiej i kil­
ku studentów wyższych ’at.
Młodzi ludzie szkicowali, fo­
tografowali i opisywali zabyt­
kowe obiekty. Raz była to
chata góralska, kiedy indziej
kaplica, czasem tylko jakiś
godny uwagi fragment archi­
tektoniczny — ^rzeźbiona bel­
ka stropowa,
dzieć, że prace
wane zostały
konserwatora
dr H. Pieńkowską.

Cóż było powodem tego nie­
zwykłego zainteresowania
miejscowościami w dolinie
Dunajca? Skąd ta inwazja ar­
chitektów, etnografów i ar­
cheologów na tereny, którym
dotychczas nie poświęcano
specjalnej uwagi? Aby to zro­
zumieć, trzeba się
wygasłej chwilowo
nad budową zapory
cu. Wymiana zdań
sporo materiału,
wiele propozycji . i
brakuje jednakże ostatecznej
decyzji. Miejsce budowy przy­
szłej zapory, jej wielkość i po­
wierzchnia zalewu nie są do­
kładnie określone.

Mimo to architekci, etno­
grafowie i archeologowie wy­
ruszyli na tereny, które we­
dług przewidywań mogą się
znaleźć w przysz’Ości na dnie
jeziora. U podstaw tego za­
interesowania leży chwalebna

przezorność. Rzecz w Polsce
chyba bez precedensu, bo kie­
dyż to Polak był mądry przed
szkodą? Licząc się z możli­
wością powstania jeziora w

górnym biegu Dunajca, Sek­
cja Ochrony Pomników i
Konserwacji Zabytków PAN
zleciła prof. Wiktorowi Zino-
^i i innym krąko^sl^ipa;..nau4
kcweom wyszukanie i zinwen­
taryzowanie cennych obiek­
tów architektonicznych, war­
tości etnograficznych i tere­
nów ewentualnej eksploracji
archeologicznej.

Etnografów z prof. Reinfus-
i część archeologów z dr

Leńczykiem zostawiliśmy w

Maniowach, reszta grupy z ... . ,

Prof. W. Zinem, adiunktem Jakis

Grabskim i doc. A. Ża-
*lm udała się do Fryd-
bjana, spiskiej wsi na pra-

brzeSu Dunajca, gdzie
ciągu setek lat w bu­

downictwie, strojach i zwy­
czajach krzyżowały się wpły-
"? węgierskie, słowackie i
Piskie. Spróbujmy właśnie
na Przykładzie tej wsi okre-
sl>ć, jakie zadania czekają na­
ukowców.

Trzeba powie-
te zapoczątko-
niegdyś przez

wojewódzkiego

cofnąć do
i dyskusji
• na Dunaj-

przyniosła
wysunięto

i sugestii.

to przeniesienie obiektów
wzniesionych z kamienia jest
nader trudnym przedsięwzię­
ciem. Właściwie nie ma tu
co nawet mówić o przenie­
sieniu. Trzeba je rozebrać i
zbudować na nowo w bezpie­
cznym miejscu.

Mieszkańcy Frydmana przyj­
mują wizyty ludzi zaintero-
wanych powstaniem jeziora z

ciekawością ale bez wybuchu
namiętności. Sprawa wlecze
się od dawna i trochę spo-1
wszedniała. We wsi obowią­
zuje zakaz budowania. Miej-I

scowi ludzie, którzy przygoto­
wali 35 tysięcy cegieł i zado-
iowali wapno na budowę no­
wej szkoły, czekają na decy­
zję. Będzie to jezioro, czy też
nie będzie?

Ale ta decyzja nie należy
do naukowców. Wycieczka by­
ła jedynie rekonesansem, któ­
ry pozwoli ustalić, co warto
ocalić i jakie badania należy
przeprowadzić. Pewne ogólne
wskazówki już istnieją,
chitekci, etnografowie i

(Dokończenie na str. 4)

czyli rekonesans w dolinie Dunajca prywatną wlasnoś-ia. Mieści się tutaj teraz szkoła
■ mieszkanie właściciela.

Kasztel Horvatów z Palocsy, historyczny warowny zamek na gra­
nicach monarchii węgierskiej przechodzi! z rąk do rąk aż sta! się
współcześnie

wieku i XVI-wieczny kasz­
tel z piwnicami na wino, w

których do niedawna przed­
siębiorczy handlowcy hodo­
wali pieczarki.

Wieża kościelna z renesan­
sową attyką i kasztel węgier­
skich możnowładców Horva-
tów z Palocsy niemal w zu­
pełności wyczerpują zaintere­
sowanie architektów Frydma­
nem. Te dwie budowle trzeba
ocalić. Już budowa średniej
zapory pod Czorsztynem spo­
woduje wypełnienie depresji
wokół Frydmana 2,5 do 3-me-
trową warstwą wody. Może

udałoby się wówczas ochro­
nić kościół, zainstalować pom­
py i stworzyć coś w rodzaju
wyspy.

Budowa wyższej zapory
przekreśla te nadzieje. Wów­
czas to kościół i kasztel na­
leżałoby przenieść w inne

miejsce. Jeśli przesunięcie
drewnianych budowli nie na­
stręcza większych trudności,

igcit »po*a Ziattii ? Geodeci
z końca XIII

murowaną re-

Najpiękniejszy na Podhalu modrzewiowy kościółek wieku

w Dębnie będzie można przenieść w inne miejsce. Wewnątrz za­
chowała się stara polichromia gotycka z motywami podhalańskimi,
przeznaczona przez konserwatorów również do uratowania.

rozwija siq
■•

Kościół gotycki
wieku. Wieża z .

. ńćsanśowi . attyką ‘i kruźgan-
kiem~ żwańyńi ’,,hur<lyćją” po-

’ chodzi z XVin wieku. Kościoi

by! na przestrzeni wieków pa­
rokrotnie odnaw-any między
innymi przez Sobieskiego, kto_
ry zatrzymał się we Frydma­
nie, wracając z wyprawy wie­

deńskiej.

W

W jednym z laboratoriów
amerykańskich rozwija się w

mikroorga­
nizm, który, jak się przypu-

i szcza, przybył na Ziemię z

przestrzeni kosmicznej.
Dwaj uczeni, F. Sisler i R.

Newton, utrzymali na pożyw­
ce kilka pokoleń bakteriopo-
dobnych jednokomórkowców,
znalezionych w meteorycie,
który upad! w roku 1950 w

stanie Kentucky.
Te jednokomórkowce mogą

• być dowodem, że poza Ziemią

K.

»>,. 'da*"0 ruszy! w elektrowni „Konin" w Gosławicach najwięk-
yi*rodukowany w Polsce turbozespół o mocy 50 MW. Turbinę

"yprodukowały Zakłady Mechaniczne im. K. Swierczew-

j ® w Elblągu, a generator — Zakłady ,,M-5” we Wrocławiu.

boi’, ze*P»ł przeszedł pomyślnie wszystkie próby. Pierwsza z nich

'”!hnt,a *** 0BiW,*ąc*n maksymalnej ilości 3 tys. obrotów na

Następnie poddano próbie kotły, a z kolei podłączono
°lbrł.a“ Sieci- Turbozespół osiągnął jnż swą maksymalną moc.

łbttijj a?'111*1* Przestronna hala maszyn. Skomplikowane tablice

*izy5,e, Cze ob.tugiwane przez jednego człowieka — oto co przede
Za. **m r uca się w octy reporterowi.

budowniczych elektrowni '

przygotowuje się do dalszych
* ~ będaie to montaż dwóch kolejnych turbore patów
“•^oiiim. ” MW <**“ ko6e‘1 ezerwc» Wówczas elektrownia

•ziągni, moc 315 MW.
Tekst i zdjęcia:

X Radecki (WiT-AR)

istnieje życie. Jednakże mogą
być także jakąś ziemską od­
mianą bakterii, która przeni­
knęła do wnętrza meteorytu
wraz z wodą po jego upadku
na Ziemię. Dr Sisler hoduje te
komórki w laboratorium Kra­
jowego Instytutu Zdrowia w

Bothesda (Maryland). Dr
Newton jest jego współpraco­
wnikiem.

Ziemska materia organiczna
łatwo wnika w zewnętrzną
warstwę meteorytu. Dlatego
jeśli chce się sprawdzić, czy
wnętrze takiego przybysza z

Kosmosu nie zawiera jakichś
form życia, które mogłyby
powstać poza Ziemią, trzeba
przed rozłupaniem . dokładnie
go wysterylizować.

Meteoryt znaleziony w Ken­
tucky jest bardzo gęstym
chondrytem węglowym i nie
poddaje się łatwo atakom mi­
kroorganizmów. Niektórzy u-

czeni już przedtem znajdowali
materię organiczną w meteo­
rytach, były one jednak
dziej porowate.

Dr Sisler wyjałowił
meteoryt w specjalnym
tworze, a potem sproszkował
w moździerzu małe fragmen­
ty kamiennego przybysza. To
co otrzymał, wstrzykiwał
szczurom, kurczętom i my­
szom. a także umieszczał w

roztworze słonej wody, aby
się przekonać, czy znajdzie się
tam coś. co by rosło jak bak­
terie z gleby.

Niektóre cząsiKi meteorytu
rosły i reprodukowały się w

roztworze słonej wody, złożo­
nym z wody morskiej, białek
i wielocukrów. Nie rozwijały
się jednak w organizmach
zwierzęcych, co różni je od
bakterii ziemskich.

A zatem — mówi dr Sis­
ler — cząstek tych nie można
nazwać bakteriami. Nie są to

zapewne organizmy, lecz za-

chowują się jak organizmy
i są zbudowane z materii or­
ganicznej. Jeśli pochodzą one

z Ziemi, to są cząstkami bar­
dzo niezwykłymi — dodał
Siisler.

Sisler badał uprzednio ska­
ły, których wiek ocenia się na

miliony lat i stwierdził, że

mikroorganizmy mogą się do­
stać do skał wraz z wodą i

wegetować tam w „uśpieniu”.
W takim stanie organizmy
tracą część swych enzymów
i zatracają częściowo swą in­
dywidualność.

Być może dr Sisler trafił
w meteorycie na takie wła­
śnie organizmy. Obecnie uczo­
ny przeprowadza różne anali­
zy, aby wyjaśnić tę sprawą.

W przyszłości badacze u-

wolnią się od takich kłopotów
(Dokończenie na str. 4)

Człowiek

o-

wysta-
na

w ogniu
Wielkie zainteresowanie

statndej międzynarodowej
wie w Brnie (CSRS) wzbudził w

pawilonie kanadyjskim ubiór ża­
roodporny, jakiego używają stra­
żacy ogniowi oraz ludzie, którzy
stykają się z wysoką temperatu­
rą. Żaroodporny ubiór wykonany
jest całkowicie z azbestu, bardzo

gęsto tkanego. Ubiór waży tylko
4,52 kg, jest wygodny i elastyczny.
Chroni na okres jednej minuty w

bezpośrednim ogniu o temperatu­
rze do 1250 stopni Celsjusza. Mo­
żna go założyć w ciągu 5 do 10

sekund. Do wykonania przyłbicy
| i dwupalcowych rękawic użyto
neofrenowych włókien szklanych,
które mają tutaj spełniać funkcję
pewnego rodzaju zapory paro­
wej.

(„Technicke Noviny’’)

bar-

swój
roz-

13 szkół pod znakiem UNESC3
Pierwszą szkołą, która pod­

jęła w Polsce tę ciekawą ini­
cjatywę (w 1956 roku), było
Liceum im. Narcyzy Żmichow-
skiej w Warszawie. Obecnie
eksperymentem pedagogicz­
nym międzynarodowej organi­
zacji UNESCO zainteresowało
się 13 polskich szkół, w tym 4
licea pedagogiczne.

Na czym polega ekspery­
ment .„szkół stowarzyszo­
nych”? Otóż celem tych szkół
jest położenie szczególnego na­
cisku na wychowanie młodzie,
ży w duchu zrozumienia i
współpracy międzynarodowej.
Szkoły te, „wybrane” w kra­
jach będących członkami
UNESCO, poświęcają w swych
programach wiele uwagi ta­
kim problemom międzynaro­
dowym, jak kolonializm, ra­
sizm, prawa kobiety, prawa
dziecka, międzynarodowo air.

cje podejmowane przez ONZ
czy jej agencje (np. ratowanie
zabytków Nubii, Międzynaro­
dowy Rok Geofizyczny itp.).

Nauczyciele i młodzież „szkół
stowarzyszonych” utrzymują
stałą korespondencję ze szko­
łami różnych krajów. Wymie­
niają książki, albumy, znaczki
pocztowe, w okresie wakacji
następuje wzajemna wymiana
grup młodzieży. W ubiegłych
latach np. trzy polskie licea
wymieniły grupy młodzieży z

Francją, Bułgarią i Jugosła­
wią.

Nauczyciele Mmiący uuział w

tej akcji spotykają się na re­
gionalnych i międzynarodo­
wych konFerencjach. W przy­
szłym roku odbędzie się mię­
dzynarodowe spotkanie w Ja­
ponii, a w latach 1963—64 '—

prawdopodobnie w Polsce.

na tropie
zaginionych
1.200 iys. ha

Zginęło bez śladu 1.200 tys.
ha użytków rolnych, a więc
obszar równy prawie powierz­
chni województwa szczeciń­
skiego! Taki zdumiewający re­
zultat dało porównanie zdjęć
topograficznych naszego kraju
z wszystkimi istniejącymi, re­
jestrami gruntów użytkowa­
nych przez rolników. Odnale­
zienie „zguby” jest z gospo­
darczego punktu widzenia nie­
zwykle istotne — chodzi prze­
cież o produkcję rolną, jej
planowanie i należne podatki,
świadczenia itp. — jest spra­
wa palacą.

Od kilku lat bogato wyposażona
w nowoczesny sprzęt służba geo?
dezyjna prowadzi systematyczne
poszukiwania. Z teodolitem prze­
mierza się chłopskie zagony. Uży­
to też do akcji samoloty. Przed­
siębiorstwo fotogrametryczne do­
konuje zdjęć terenu, na podstawie
których specjalne automatyczne
maszyny liczące, swego rodzaju
,,mózgi elektronowe”, wyliczają
dokładnie powierzchnie nieregu­
larnych figur z jakich składa się
szachownica pól.

Do chwili obecnej trafiono już
na ślad przeszło 500 tys. ha, a więc
powierzchni równej prawie 1/2

woj. gdańskiego. Trzeba jeszcze
stwierdzić do kogó te tereny na­
leżą. Ponad 260 tys. hektarów u-

żytków rolnych już zinwentaryzo­
wane i wciągnięte do rejestrów
rozpoczęło legalny żywot. Figuru­
ją na mapach bonitacyjnych, u-

czestniczą w planach rozwoju pro­
dukcji rolnej i — oczywiście —

płaceniu podatków.

Gdzie więc ukrywał się od­
naleziony już spory kawałek
Polski? Okazuje się, że wszyst­
kiemu winne niedokładności i
omylność ludzkiego oka. Nowo
przeprowadzone pomiary grun­
tów chłopskich wykazują po­
ważne nadwyżki powierzchni
gruntów faktycznie posiada­
nych w porównaniu z ujętymi
w dawniej sporządzonych re­
jestrach. Tu 100 — tam 300 m

kw. pola brak, czasem więcej
— i w ten sposób rejestrowa­
no kilka czy kilkanaście hek­
tarów.

Nowe rejestry gruntów, ja­
kie zakłada się obecnie w' ca­
łym kraju porządkując sprawcy
własności ziemi, prostują te

nieprawidłowości.
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Tclewfz/a
NA SOBOTĘ:

Godz. 15.30 Wujcio Adaś 1 Kaj-
tuś. 15.50 Spraw, z maczu piłki noż­
nej CSRS — Meksyk. Transm. z

Pragi. 17 .35 Film lab. dla dzieci.
13.55 Kurs motorowy. 19.30 Dzien­
nik. 20.05 „Pegaz”. 20.35 „Pustel­
nia Parmeńs’:a” (cz. I) film. 22.10

Progr. rozryw’t.1 „Profesor i jego
uczniowie" z udziałem L. Sempo­
lińskiego.

NA NIEDZIELĘ:
Godz. 14 Teatr dla przedszkola­

ków: „Szukaj Dorotko”. 15.10 „W
krainie D'.sney’a” — film. 15 „Nie­
dzielna Biesiada". 17 „Nie bądźmy
dziećmi” (transm. z Teatru Buffo
w Warszawie). 19 Młodzieżowe
Studio Poetyckie. 19.30 Dziennik.
20.15 „Pustelnia Parmeńska” cz. II
film. 22.20 „Bo to u nas z końcem
kwietnia” — satyra rewolucyjna.

NA PONIEDZIAŁEK:

Godz. 10 Sprawozdanie z uroczy­
stości 1-Majowych. 14 .15 „Klub
Myszki Miki”. 15 Estrada Poetyc­
ka „Trzy salwy”. 15.40 „Historia
Wyścigu Pokoju” teleturniej. 16.40

Wujcio Adaś i Kajtuś. 17 .10 Pio­
senki I. Dunajewskiego. 17 .50 Stu­
dio Literackie. 18.25 Program fil­
mowy. 18.55 Koncert chopinowski.
19.30 Dziennik. 20.15 „Wesoła or­
kiestra” film.

NA WTOREK:

Godz. 15.25 Wyścig Pokoju. 16.40
'Aktualności. 17.15 Wyścig Pokoju
(zakończenie I etapu). 18.30 Progr.
dla dzieci. 18.55 Wszechnica Tele­
wizyjna. 19.30 Dziennik. 20.10

„40-lecie powstań śląskich". 20.20

Program muzyczny. 20.50 „Walet
pikowy” — film.

UWAGA! Za ewentualne zmiany,
które w ostatniej chwili zostają
wprowadzane w repertuarze tea­
trów, kin I telewizji redakcja ale
bierze odpowiedzialności.

Syimy
NA SOBOTĘ:

CHIRURG.: Kopernika 40. IN­
TERN.: Kopernika 17. NEURO­
LOG.: Botaniczna 3. OKUL1ST.:
Nowa Huta. GRUŹLICZY dla ko­
biet i mężczyzn: Skawińska 8.

POGOT. MIŁIC. tel. 0-7. STRAŻ
POZ. tel. 0-8 . POGOT. RATUNK.
teł. 0-9. POGOT. RATUNK. POD­
GÓRZE tel. 225-55. NOWA HUTA:
POGOT. MILTC. tel. 411-11. PO­
GOT. RATUNK. tel. 422-22 . STRAŻ
POŻARNA tel. 433-33".

NA NIEDZIELĘ:

CHIRURG.: Kopernika 21. IN­
TERN.: Kopernika 15. NEURO­
LOG.: Botaniczna 3. OKULIST.:

Gc ”fjjdzie ~ Kiedy
Kopernika 38. GRUŹLICZY dla

kobiet: Wola Justowska, dla męż­
czyzn: Prądnicka 80.

Pozostałe dyżury bez zmian.

NA poniedziałek:
CHIRURG., INTERN., NEURO­

LOG.: Prądnicka 37. OKULIST.:

Kopernika 38.
Pozostałe dyżury bez zmian.

Upletli
NA SOBOTĘ, XIEDZIEL5

I PONIEDZIAŁEK:

Rynek Główny 42, Rakowicka

12, Zwierzyniecka 7, Krakowska 1,
PI. Wolności 7, Rynek Podgórski
9 Metalowców 1. Nowa Huta:

Kocmyrzowska 18.

‘Radio

NA SOBOTĘ:
Godz. 17 .00 Dziennik. 17 .15 Pleśni

robotnicze śpiewa chór męski „Lu­
tnia Robotnicza”. 17.30 Zagadki
radiowe. 18.00 Piosenki J. Gerta.
18.10 Na krakowskim rynku. 18.25

Muzyka 1 aktualności. 18.50 Fel.
M. Jorsta. 19.00 Wiadomości. 19.05

Nowości muzyki rozrywkowej. —

19.30 „Matysiakowie”. 20.00 Kon­
cert Orkiestry PR (Sława Przybyl­
ska — piosenki). 21.00 Z kraju i ze

świata. 21 .27 Kronika sportowa.
21.40 Poznańska 15-tka Radiowa.
22.00 Koncert Słynnych solistów.

22.30 „Marian” słuch. A . Szczy­
piorskiego 1 B. Wiernika. 23.05 Mu­
zyka tan. 23.50 Wiadomości. 24 .00

Muzyka tan.

NA NIEDZIELĘ:

Godz. 6.03 Muzyka. 7 .30 Dzien­
nik. 7 .40 Muzyka. 8 .00 Fel. St. Słup­
ka „O Józefie Slopku, Janie Wnę-
ku 1 innych mędreusach". 8.10

Muzyka. 8 .45 „Radloproblemy”. 9.00

Utwory organowe J. Gawlasa. 9 .30
Aud. z okazji święta Pierwszoma­
jowego. 10.00 Melodie 1 piosenki
ludowe. 10.20 Niedzielny felieton.
10.35 Melodie z wódewilu „Krako­
wiacy i górale” K. Kurpińskiego.
11.10 „Listopadowa sielanka” opow.
St. R . Dobrowolskiego. 12 .05 Wia­
domości. 12 .10 Poranek symfon.
13.15 „Rzeczy Ciekawe” — fel. E.
Zusln. 13.35 Śpiewa Zespół „War­
szawa”. 13.50 Koncert życzeń. 15.00
Dla dzieci „W pustyni i W .pusz­
czy” słuch. 16.27 Koncert chopi­
nowski. 17.00 Wiadomości. 17.03

Korespondencja z zagranicy. 17 .15
Koncert. 18.30 Wierszę o ojczyźnie,
przyjaźni i braterstwie. 18.50 Rep.
z pochodu młodzieży. 19.CO „War­
szawa w nocy" Słuch. 20.00 Seks­
tet PR. 20.30 Rewia piosenek. 21 .00
Dziennik. 31.20 Wróci. Kwintet

Rytmiczny. 21.40 Ork. Taneczna.
22.20 Wiadomości sport. 22 .50 Me­
lodie operetkowe Offenbacha. 23.10

Muzyka tan. 23.50 Wiadomości. —

24.00 Muzyka tan.

NA PONIEDZIAŁEK:

Godz. 6 „Międzynarodówka” i spe­
cjalna zapowiedź. 6.03 Muzyka.
6.30 Wiadomości. 7.30 Dziennik.
7.40 Aud. z okazji Święta 1 Maja.
8.00 Informacje 1-Majowe. 8.05 Pol­
skie piosenki. 8.20 Fragment
„Przedwiośnia” S. Żeromskiego.
8.30 Wiadomości. 8.45 Wiersze re­
wolucyjne poetów polskich. 9.15
Pieśni rewolucyjne i marsze. 9.55
Transm. uroczystości 1-Majowyeh.
11.CO Muzyka ludowa. 12 .05 Wiado­
mości. 12 .10 Koncert rozrywkowy.
12.25 Rep. z wiecu 1-Majowego. —

12.40 Muzyka polska. 13.00 Śpiewa
„Mazowsze”. 13.20 „W Jeziora­
nach" ode. wiejskiej pow. radio­
wej. 13.50 Koncert życzeń. 15.00
Dla dzićci słuch. „W pustyni i w

puszczy”. 16.30 Koncert chopinow­
ski. 17.00 Wiadomości. 17.15 Fra-

ódfrwiedzi Redcduii
Zofla Ożóg, Kraków (779)

Uwagi Pani wykorzystamy w

naszej bieżącej pracy redakcyj­
nej.

W związku z coraz liczniejszy­
mi remontami domów prywat­
nych prowadzonych bądź z fun­
duszów FGM bądź w ramach u-

stawy z roku 1959 (o remontach
1 odbudowie oraz o wykańczaniu
budowy i nadbudowie budynków
mieszkalnych), do Redakcji na­
szej napływają coraz częściej za­
pytania czyją własnością są stare

cegły, kafle, ramy okienne ltp.
pozostałe po remoncie?

Wyjaśniamy więc, że wszystkie
te przedmioty stanowią część
składową nieruchomości a zatem

są własnością jej właściciela.

Stanowią one jego własność nie

tylko wtedy gdy są wbudowane
w nieruchomość, ale i wówczas,
gdy od tej nieruchomości zosta­
ną z jakichkolwiek przyczyn od­
łączone.

Często zdarza się, że pracowni­
cy wykonujący remont z ramie­
nia jakiegoś przedsiębiorstwa
tłumaczą Właścicielom, że mate­
riały pozostające po remoncie

stają się własnością państwową.
Na tej też podstawie zabierają je
potem na... swój prywatny uży­
tek.

gmenty z oper W. Ferrarlego. 17 .35
Polskie orkiestry rozrywkowe. —

19.00 „Nie ma krwi na pokładzie”
słuch, wg opow. J. Morrisona. 19.35

Utwory skrzypcowe. 20.00 4X15
minut znakomitych orkiestr tane­
cznych. 21.00 „1 Maja w kraju i
na śwlecie". 21.30 Melodie baleto­
we. 21.40 Koncert muzyki opero­
wej. 22 .20 Wiadomości sportowe.
22.50 Muzyka tan. 23.50 Wiadomości.

NA WTOREK:

Godz. 5.30 Wiadomości. 5.36 Mu­
zyka. 6.30 Dziennik. 6.50 Gimna­
styka. 7.00 Muzyka. 7 .15 „Błękitna
Sztafeta". 7.30 Dziennik. 7.50 Mu­
zyka. 8 .30 Wiadomości. 8 .36 Mu­
zyka. 9 .CO Koncert solistów wę­
gierskich. 9.30 Gra Kapela pod
dyr. F. Dzierżanowskiego. 10.00

Wesoły autobus. 11 .00 Koncert ży­
czeń. 11 .45 „Libertów dzisiaj” II

część rep. K . Kowickiego. 12.05
Wiadomości. 12.15 Z notatnika na­
szego reportera. 12.30 Mazowieck:e
melodie ludowe. 12 .45 Kurś an­
gielskiego. 14.00 Pieśni kompozyto­
rów polskich. 14 .20 Transm. z o-

twarcia XIV Kolarskiego Wyścigu
Pokoju.

Dodatkowo Jeszcze informuje­
my, że Ministerstwo GK specjal­
nym pismem wyjaśniło, że ma­
teriał nie wbudowany lub po­
chodzący z rozbiórki prowadzo­
nej w ramach w/w ustawy z ro­
ku 1959 należy pozostawić do dy­
spozycji właściciela domu, jako
jego własność, (wl)

Tajempicze
Hel ■■■i

(Dokończenie ze str. 3)
dzięki sztucznym satelitom.
Będą one łapać meteoryty je­
szcze w przestrzeni kosmicz­
nej, dokąd mikroby z naszej
planety nie docierają, i schwy­
tane dostarczać na Ziemię w

asept.ycznych pojemnikach.
Meteoryty wolne od mikro­

organizmów ziemskich powin­
ny znajdować się także w An­
tarktyce.

Po raz pierwszy zbadał Sis-
ler meteoryt z Kentucky w ro-

Mądry Polak
przed szkodą...

(Dokończenie ze str. 3)

cheolodzy mają zadecydować
o szczegółach i sporządzić
wspólny kosztorys. #

Inwestor wymaga podania
kubatury prac architektonicz­
nych, etnograficznych i ar­
cheologicznych z określeniem
kosztów jednego metra sze-.

ściennego. W ten sposób rzecz

sprowadza się do systemu, w

jaki oblicza się na przykład...
koszt kopania rowów. Trudno
się nie oburzać na takie trak­
towanie poważnego przedsię­
wzięcia. Ależ to absurd!

— Nie taki to absurd, jak
się na pozór wydaje — wy­
jaśnia prof. Zin. — Inwestor
musi przyjąć jakąś miarę. Na
upartego można określić wiel­
kość prac w metrach sześcien­
nych, obliczyć ich średni koszt
i zależnie od obiektu przepro­
wadzić potrzebne korektury.
Jost rzeczą pewną, że prace
architektoniczne będą stano­
wiły w kosztach znacznie wię­
kszą pozycję niż badania ar­
cheologiczne.

Skoro już o tym mowa, tó
trzeba powiedzieć, że archeo­
logowie niewiele sobie obie-

ku 1959 za pomocą Spektrofo­
tometru podczerwonego. Od­
krył wtedy kilka rodników

organicznych. Wyniki analizy
sprawdził dr Melvin z Uni­
wersytetu Kalifornijskiego
zarówno spektrofotometrem
podczerwonym, jak i metodą
chromatografii gazowej i u-

zyskał ten sam wynik.
Obecnie Sisler wykazał, że

tajemnicze „coś” zachowuje
się jak żywa materia.

(NNT—PAP)

cują po tych terenach. Oddaj,
my zresztą g"os doc. Andrzeja,
wi Żaki, który pokrótce wj,
jaśnia ten stan rzeczy. — o,
sadnictwo zjawiło się w tych
okolicach dość późno. Wpraw,
cizie Karpacka Stacja Arcłieo.

logiczna PAN prowadziła ba.
dsnia penetracyjne, ale nigdy
nie odkryto tutaj grodziska,
osady ani cmentarzyska.

Zdawałoby się, że archeolo­
gowie mogą z lekkim sercem

zrezygnować z tych terenów,
Nowe metody archeologii pj.
zwalają jednakże ustalić za.

kres i charakter działalność
człowieka w dawnych czasach
bez pomocy znalezisk. Stąd
właśnie wynika potrzeba prze­
prowadzenia pewnych prac.

A zatem wszystko sprowa­
dza się do przezorności, o któ­
rej była mowa na wstępie,
Jest jeszcze czas na zinwen­
taryzowanie zabytków, opra­
cowanie szczegółowego piani
i kosztorysu uratowania m

cenniejszych obiektów. Możni
to będzie przeprowadzić spo­
kojnie i z rozwagą na prze­
strzeni pięciu, sześciu lat, tyle
bowiem powinna trwać budo­
wa wielkiej zapory. Przynaj­
mniej raz Polak może bj!
mądry przed szkodą...

Rekonesans naukowców nad

Dunajcem nie powinien roz­
budzać namiętności wokół bu­
dowy tamy. Dopóki trwają
badania podłoża geologicznej
w Czorsztynie, dopóki sprawi
dojrzewa w departamentaci
ministerstw, dopóki specjali­
ści liczą korzyści, a naukow­
cy oceniają straty, dopotj
sprawa jest otwarta. Badami

architektów, etnografów i ar­
cheologów mogą być w tym
wielkim sporze zarówno argu­
mentem przemawiającym a

budową, jak i atutem prz*
ciwko budowie. Czym b$dł
okaże przyszłość.

WOJCIECH KAIDER

PRACOWNICY POSZUKIWANI

KOLPORTERÓW BILETOWYCH na Nową
Hutę i Kraków — przyjmie Państwowy Teatr

Ludowy w Nowej Hucie. — Wynagrodzenie
prowizyjne. — Zgłoszenia osobiste od godz. 12
do 14. K-J255

ELEKTRYKA z uprawnieniami zawodowymi
i z III ka.t. bhp oraz MECHANIKA-KONSER-
WATORA, przyjmie Spółdzielnia Pracy Prze­
myślu Zabawkarskiego „Radość” w Krakowie,
ul. Miodowa 13, teł. 263-01. K-3270

_____ ___ _

BB

KIEROWCÓW SAMOCHODOWYCH z ł, II i
III kategorią prawa jazdy — zatrudni natych­
miast Wojewódzkie Przedsiębiorstwo PKS —

Oddział Przewozów Towarowych i Spedycji,
Kraków, Cystersów 15 Warunki pracy i pła­
cy według nowego regulaminu obowiązują­
cego w PKS c-d dnia 1 listopada 1960 r„ do
omówienia na miejscu u kierownika Ewi­
dencji Personalnej. I piętro, pokój nr 11. —

Reflektuje się na kandydatów zamieszkałych
w Krakowie lub z powiatu krakowskiego, ol­
kuskiego, miechowskiego i myślenickiego. —

Pracownikom zamiejscowym zapewnia się do-
jazd do pracy i powrót. K-3204

Biuro Zbytu Sprzętu Teleradiotechnicznego
SKLEP Nr 3

2 INŻYNIERÓW MECHANIKÓW lub TECH­
NIKÓW — na stanowisko konstruktora oraz

TECHNOLOGA BUDOWY MASZYN — za­
trudni natychmiast Zakład Wytwórczy Ma­
szyn i Urządzeń Przemysłu Spożywczego —

Kraków, ul. Miedziana nr 17. — Zatrudnione
mogą zostać osoby posiadające zameldowanie
w Krakowie na pobyt stały lub czasowy.

K-3207

KIEROWCĘ ciągnika „Ursus”, przyjmie na­
tychmiast Krakowskie Przedsiębiorstwo Bu­
dowlane. Zgłoszenia osobiste w Dziale Tran­
sportu, Kraków, uL Konopnickiej 71.

K-3239

KIEROWCÓW z I i II kategorią prawa jazdy,
TYNKARZY, MECHANIKÓW SAMOCHODO­
WYCH, KOWALA SAMOCHODOWEGO —

BLACHARZA SAMOCHODOWEGO oraz PRA­
COWNIKÓW NIEKWALIFIKOWANYCH, za­
trudni natychmiast P. P. „Naftobudowa” w

Krakowie. — Praca stała w terenie. Wynagro­
dzenie wg Układu Zbiorowego Pracy w Bu­
downictwie. Stołówki na miejscu pracy. Za­
kwaterowanie w hotelach robotniczych. Zgło­
szenia: P. P. „Naftobudowa” — Kraków, ul.
Lubicz nr 25, pokój nr 202. K-3243

3 KIEROWCÓW z I lub II kat. prawa jazdy
na samochody ciężarowe i osobowe oraz KIE­
ROWCĘ z III kat. prawa jazdy do obsługi
ciągnika „Ursus” — przyjmie natychmiast
„Eiektromontaż” Przedsiębiorstwo Robót Elek­
trycznych w Krakowie, ul. Czysta nr 7. Wa­
runki pracy i płacy wg Układu Zbiorowego
Pracy w Budownictwie z dnia 15 marca 1958 r.

(załącznik z r. 1960). — Praca od godz. 7 do. 15.
K-3087

murarzy, Ślusarzy i pomocników'
ŚLUSARZY na terenie Krakowa oraz RO­
BOTNIKÓW NIEWYKWALIFIKOWANYCH
w Brzesku — Okocimiu i Trzebini, zatrudni

Przedsiębiorstwo Robót Kolejowych Nr 9. —

Praca w akordzie, wynagrodzenie wg UZP w

Budownictwie. Zakwaterowanie dla zamiej­
scowych zapewniane. — Zgłoszenia do pracy
przyjmuje Dział Zatrudnienia — Kraków, ul.

Dzierżyńskiego 16 a (wejście od ul. Bogatki 3),
II piętro, pokój 51. •— ROBOTNIKÓW niewy­
kwalifikowanych przyjmują również Kierow­
nictwa PRK 9 na stacjach Kolejowych Brze­
sko i Trzebinia. K-3268

„ELEKTRONIK"
Kraków, ulica 18-qo Stycznia BL 9

sprzedający w szerokim asortymencie

części i podzespoły radiowe i telewizyjne
a szczególnie:

Jesteś turystą — czytaj „ŚWIATOWID"!
Chcesz być turystą - czytaj „ŚWIATOWID"!

Matrymonialne

Interesują Cię wędrówki po kraju i zagraniczne
wycieczki — czytaj „ŚWIATOWID"!

Pieszo czy samochodem
zawsze ze „Światowidem4*!

WDOWA, la.t 45, bezdzie-
tna, pordadająca miesizka-
nie (dozorcostwo), pozna
Pana w celu matrymo­
nialnym, (chętnie z pro­
wincji). — Oferty 29325
,,Prasa” Kra.ków, Wiśl-
na 2.

Sprzedaż

WAPNO palone, pierwszy
gatunek, dostarcza samo­
chodem — „Wapiennik”,
Kraków, Podwale 3.

Zguby

WESOT IŃSKA Krystyna,
zam. Kraków, ul. 1 Maja
8/7a, zgubiła legitymację
studencką, wydaną przez
AM w Krakowie, g-29594

opory masowe i drutowe

potencjometry
kondensatory: elektrolityczne

ceramiczne

papierowe
styrorieksowe

aparaty dla słabo słyszących
podzespoły miniaturowe

transformatory sieciowe i głośnikowe
głośniki i mikrofony
gramofony bez obudowy
części magnetofonowe „Melodia*’

Lampy radiowe, nadawcze, oscylograficzne, kineskopowe,
elektronowe przyrządy pomiarowe w pełnym asortymencie

---- - ZAWIADAMIA ----- -

że z powodu prac adaptacyjnych
wstrzymuje sprzedaż w dniach

2i3majabr.
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Pierwsze sesje DRN

Zwierzyica, Grzegórzek, Kleyarza
G© -r fidzie: ~ Kiedy

Najlepsze —

Zakłady Szklarskie P.T.
Od chwili wydzielenia Kra­

kowa, już 10-ty raz do­
konuje się podsumowań wy­
ników współzawodnictwa o

tytuł najlepszego, realizowa­
nego przez przedsiębiorstwa
zgrupowane w Krakowskim
Zjednoczeniu —

Przedsiębiorstw
wych Przemysłu Terenowego.
Wczoraj, w obecności dyrek­
torów Zjednoczenia mgr G.
Trafikowskiego i mgr T.
Grzywacza, kierownika Wy-

Państwowych
Przemysło-

«-

Towarzystwo im. Fryderyka
Chopina — Ekspozytura w Kra­
kowie — organizuje w dniu 2 ma­
ja (wtorek) koncert w wykonaniu
znakomitej naszej pianistki —

Reginy Smendziankl. Impreza od­
będzie się w £Uli PWSM (sala
„Florianki” (przy ul. Basztowej,
początek o godz. 19.30<

W programie: muzyka Chopina,
Schumanna i Schuberta

twory kompozytorów
nych.

Nadmienić warto,
dochód z koncertu

Itagina Smendzianka
cele muzyczne.

działu Przemysłu mgr T.
Szczerbiaka oraz przedstawi­
cieli Związku Zawodowego —

podsumowane zostały wyniki
za IV kwartał ub. roku.

Pierwsze miejsce we współ­
zawodnictwie otrzymały Kra­
kowskie Zakłady Szklarskie
P. T. za jakość produkcji. Za­
kłady te produkują m. in. na

eksport znane wszystkim pię­
kne bańki na choinkę.

Drugie miejsce w rywaliza­
cji otrzymała Krakowska Fa­
bryka Fanb i Lakierów P. T.,
która uruchomiła ostatnio
cieszący się dużym powodze­
niem punkt usługowy malar-
sko-lakierniczy. Farby i la­
kiery produkowane przez fa­
brykę są znane, a ich jakość
gwarantowana.

Trzecie miejsce otrzymały
Krakowskie Zakłady Wyro­
bów Kutych i Precyzyjnych
P. T.

ii

oraz u-

współczes-

eałkowlty
przeznacza

na społeczne

Uroczyste wręczenie pro­
porca przechodniego ufundo­
wanego przez Prezydium i
Zarząd Okręgu Zw. Zawodo­
wego Pracowników Gospo­
darki Komunalnej odbędzie
się w dniu 6 maja, (cz)

W sali obrad Prezydium
DRN Zwierzyniec odbyła

się pierwsza sesja nowo wy­
branej Rady. Otwarcia sesji
dokonał mgr Mieczysław
Wróbel — dotychczasowy
przewodniczący Prezydium
DRN. Na przewodniczącego o-

brad wybrano radnego Augu­
styna Lichonia, po czym radni
złożyli uroczyste ślubowanie.
Zgłoszone przez przewodni­
czącego DK FJN I sekretarza
KD PZPR Zwierzyniec Leo­
polda Chrobaka, kandydatu­
ry na członków Prezydium
zostały przyjęte jednomyślnie.
W wyniku tajnych wyborów
w skład Prezydium DRN
Zwierzyniec weszli: Mieczy­
sław Braniecki — przewodni­
czący, Zofia Szwedowska —

zastępca przewodniczącego,
Marian Kostecki — sekretarz.
Augustyn Lichoń, Marian
ChodackI i Feliks Brudziński
— członkowie Prezydium nie­
stale urzędujący.

Przewodniczący Prezydium
M. Braniecki dziękując za za­
ufanie i wybór przedstawił w

zarysie najważniejsze zadania
nowej kadencji Rady. Powo­
łano również 9 stałych komi­
sji. radzieckich.

*

O łowo wstępne otwierające
obrady pierwszej uroczy­

stej sesji DRN Grzegórzki
wygłosił I sekretarz
PZPR, przewodniczący
FJN — Tytus Lachnit. Kan­
dydatury na członków Prezy­
dium zgłosił w imieniu klubu
radnych Edward Czech.

KD
KD

Jednym z bardzo fotogenlcz.nych
miejsc spacerowych są krakow­
skie wały wiślane. Aparat fotogra­
ficzny zawsze uchwyci tutaj jakiś

ciekawy i oryginalny kadr.

Fot. J. Lewicki♦4»»❖»♦<>»»»»♦♦♦♦♦♦♦♦
Hagrody dla dozorców

Wczoraj w sali Rady Narodowej
”>• Krakowa kierownik Wydz.
Gospodarki Mieszkaniowej Pre-

2ydium RN — M. Borek wręczył
hagrody pieniężne wyróżniającym

w pracy 78 krakowskim dozor­
com. Ośmiu z nich otrzymało na­
grody po 500 zł. pozostali po zł
300.

Za najlepszych krakowskich ("o-
wrców uznano: Wl. Dobosza (ul.
Mogilska 20), J. Kowalczyka
(Pstrowskiego 43), Fr. Lichotę
(Dietla 19), K. Majera (Skło­
dowskiej 6), j. Porębskiego (Mi­
kołajska 5), J. Pyllarza (Szujskiś-

U), A. słobodzlana (Różana
b 1 A. Ślusarczyka (Floriańska

11), (cz)

------ •------

^Zaczarowane pantofelki^
balet St. Hasa
,/y niedzielę, dnia 30 bm. o godz.

w sali Starego Teatru im. H;
°drzejewskiej odbędzie się

Przedstawienie baletowe w wyko­
naniu uczniów i uęzennić Ogniska

aletowego Towarzystwa Mu­
zycznego w Krakowie. W pro-
aiamie: balet st. Hasa pt. „Zą-
'tatowane pantofelki” (libretto

Rreissa).

Wdniu1 maja zamyka się
ruch kołowy w obrębie I-ej ob­
wodnicy od
nie 16-tej
kołowy na

Basztowa,
Straszewskiego,
Pl. Wiosny Ludów,
ska,

Znosi się parkingi i postoje w

Rynku Głównym oraz we wszyst­
kich ulicach wlotowych od godz.
0.00 do godz. 14-tej (w związku z

pracami przygotowawczymi).

Statkiem po Wiśle
W niedzielę tj. 30 kwietnia PP

Żegluga Krakowska rozpoczyna
sezon przewozów pasażerskich na

Wiśle. Przejażdżki statkiem trwa­
ją 2 1/2 godziny (odjazd z przy­
stani pod Wawelem, przy wylo­
cie ul. Bernardyńskiej). W niedzie­
le i święta odjazd
godz. 10, 13, 16, 19, a

wszednie o 16.34 1 19.

Ceny biletów, jak w

glyna. W . dni

godz. 9—14 . Po godzi-
dozwolony jegt ruch

I-ej obwodnicy (ul.
1-go Maja,» Podwale,

Franciszkańska,
Dominikań-

Waryńsklego. Westerplatte).

statkiem o

w dni po-

roku ubfe-

powgzednie wy­
cieczki i grupy ponad 20 osób o-

trzymują w maju 50 proc, zniżki.

Nowy ftatek „Majką” w drodze
z Gdańska do Krakowa z powodu
niskiego śtanu wody został za­
trzymamy w Sandomierzu do czaru

zmiany warunków nawigacyjnych,
a na jego miejsce pozostał w Kra­
kowie „Światowid” i „Nimfa”.

Dozwolone jest parkowanie na

Pl. Szczepańskim i PI. Ducha.
*

W dniu 1 maja br.

wajowy utrzymany
wszystkich liniach
do godziny Mo rano

mentu rozpoczęcia
organizacji w poszczególnych
dzielnicach. Od tej godziny przez
czas przemarszu w kierunku do

Rynku Głównego ruch tramwajo­
wy utrzymany będzie w mia­
rę zwalniania tras przez pochody
dzielnic. Komunikacja tramwajo­
wa w obrębie śródmieścia i tras

biegnących do obwodnicy wokół
Plant w godz. od 1.90 do 10 będzie
całkowicie wstrzymana:

Podjęcie normalnego ruchu na

wszystkich trasach tramwajowych
nastąpi około godziny 10.

*

Komunikacja autobusowa na il-
niach podmiejskich utrzymana
będzie normalnie, natomiast na

liniach )14, 119 i J19 z ogranicze­
niem w okresie, przemarszu .po­
chodów tj. od godz. 9 .30 do 9.45.

Komunikacja pospieszna od

godz. 8 odbywać się będzie tylko
na odcinkach Rondo

__

Nowa Hu­
ta i Teatr Rozmaitości — Brono-
wice, pó godzinie 10.60 do czasu

zakończenia wiecu trasa biec
będzie zamiast przez Rynek Głów­
ny, przez ul. Basztową i 1 Maja.

Komunikacja
'

tramwajowa do

Nowej Huty odbywać gię będzie
bez Żadnych ograniczeń,

ruch tram-

będzie na

normalnie

tj. do mo-

się zbiórek

Teatry
NA SOBOTĘ:

SŁOWACKIEGO godz.
„Pierwszy dzień wolności”.
DRZEJEWSKIEJ 19.15
KAMERALNY 19.15 „U kresu
dnia”. ROZMAITOŚCI 15 „Klub
kawalerów”; 19.15 „Burmistrz
Stylmondu” (przedst. zamkn.). LU­
DOWY 19 „Bar wszystkich świę­
tych”. RAPSODYCZNY 19.15 „Pan
Tadeusz” (przedst. zamkn.) . MU­
ZYCZNY 19.15 „Księżniczka czar­
dasza”. GROTESKA 16 „Buty pani
czarownicy”. „CENTUS” — Ka­
wiarnia Literacka — 22 „Stare
pianino”. JAMA MICHALIKOWA
22 „A to ci historia". KOLEJA­
RZA 19 „Don Juan mimo woli”.

NA NIEDZIELĘ:
SŁOWACKIEGO godz. 14 „Stra­

szny dwór”; 19.15 „Królowa przed­
mieścia”. KLUB ZZK 15.30 „Łow­
cy głów” (przedst. zamkn.); 19.15

„Łowcy głów”. MODRZEJEW­
SKIEJ 11.30 „Zaczarowane panto­
felki”; 19 „Romans z wodewilu”.
KAMERALNY 19.15 „U kresu
dnia". ROZMAITOŚCI 10.30 „Ja­
dzia wdowa”; 18 „Zemsta” (przed­
staw. zamkn.). LUDOWY 19 -„Ra­
dość z odzyskanego śmietnika”. —

RAPSODYCZNY 19.15 „Legenda”.
GROTESKA 11 „Buty pani cza­
rownicy”; 16 „Przyjaciel wesołego
diabła". KOLEJARZA 15 1 19 ~

Juan mimo woli”.
NA PONIEDZIAŁEK!

MODRZEJEWSKIEJ godz.
„Indyk”. — KAMERALNY

„Gdzie diabeł nie może”.
MAITOSCI 11 „Chata wuja To­
ma”; 16 „Klub kawalerów”; 19.30

„Jadzia wdowa”. LUDOWY 19

„Pan Puntila 1 jego sługa Matti”.
RAPSODYCZNY 19.15 „Legenda”.
„CENTUS” — Kawiarnia Literac­
ka — 20 „Stare pianino”. JAMA
MICHALIKOWA 20 „A to ci histo­
ria”. KOLEJARZA 19 „Don Juan

mimo woli".

Kłaa
NA SOBOTĘ:

UCIECHA godz. 13.45,
„Deszczowa piosenka" (USA). —

WANDA 15.45, 18, 20.15 „Odwiedzi­
ny prezydenta” (poi.) . WOLNOŚĆ
15.45 18, 20.15 „Księga dżungli”
(ang.) . SZTUKA 15.45, 18, 20.15

„U progu życia" (szwedz.) . MŁ.
GWARDIA (Lubicz) 15.15, 17.30,
19.45 „Ciao, ciao Bambiha" (wU-
— WARSZAWA 16, 13, 20.30

„Babette idzie na wojnę" (fr.)
WRZOS (Zamojskiego 50) 15.45,
18, 20.15 „Gorączka w El Pao" (fr. -

wł.) . KRAKUS (Al. Krasińsk. 18)
15.45, 18, 20.15 „Dama katńeliowa”
(USA). ISKIERKA (Żywiecka 44)
17.30. 19.45 „Bambi" (USA). ZUCH

(Krowoderska 8) 15, 17, 19 „Sierio-
ża”(radz.).,MELODIA(Zwierzy-.
niecka 1) .16, 18, 20 „Irena do
domu” (poi.). KLEPARZ (Lubel­
ska 27) 18. 18. 20 „Chcę być
gwiazdą” (fr.). — WISŁA (Gazo­
wa 21) 16, 18, 20 „Kolorowe poń­
czochy” (pól.). — MINIATURKA

(Franciszkańska 1) 15 Program
dla dzieci; 16 „Proces w No­
rymberdze”; 18, 20 „Człowiek w

nieprzemakalnym płaszczu" (fr.).
CHEMIK (Borek Fał.) 19 „Skarby
króla Salomona” (USA). KUL­
TURA (Rynek Gł. 27) 18 i 20.15

„Gosposia do wszystkiego” (USA).
MIKRO (Dzierżyńskiego 5) 17.30, 20

„Rekiny finansjery” (fr.). ROTUN­
DA (Al. 3-go Maja 5) 15 i 17 „Ta­
jemnica szyfru” (rum.). TĘCZA
(Praska 52) 17.30, 19.30 „Odrodze­
ni” (fr.). ZWIĄZKOWIEC (Grze­
górzecka 71) 17 1 19 „Sprawcy nie­
znani” (wl.). STUDIO (Smoleńsk
9) 15.45, 18, 20.15 „Szynel” (radź.) .

KINA W NOWEJ HUCIE
ŚWIT godz. 15.45, 18, 20.15

„Złodziej z Bagdadu” (ang.) .

—

MAŁA SALA 15, 17, 19.15 „Ana­
tol szuka miliona” (poi.). ŚWIA­
TOWID 15.45, 18, 20.15 „Piekło w

mieście” (wl.) . MAŁA SALA 15,
17,19.15 „Ani widu ani słychu” (fr.).
AKTUALNOŚCI (Pl. Centralny) 15

Progr. dla dzieci; 16 „Wesele na

Bukowinie” i in.; 17 „Wypadek na

_ , ______r ______ ___ ____

'

ulicy” (bulg.); 19 „08/15 Koszary”
stawa prac malarskich M. Blasz- (NRF). SFINKS (Majakowskiego 2)
Ćząpłpa. ' " | 15.3J, 18, 20.18 „Roczniak” (USA).

4= 29 i 34 kwietnia o godz. 19.30 KOLOROWE — nieczynne. BAL-
— 1 ' nKakt-- ladyna (Grębałów, Dom Ludo­

wy) 20 „Pojedynek” (radź.).
NA NIEDZIELĘ:

UCIECHA 10, 12 „Ginąca pre­
ria”; 15.45, 18, 20.30 „Deszczowa
piosenka”. WANDA 10, 11.15, 12.30

, Program dla dzieci; 15.45, 18, 20.15

„Rzeczywistość”. WOLNOŚĆ 10,
! 12.15, 15.45, 18 i 20.15 „Księga dżun-

gli”. SZTUKA 10 i 12.15 „Niespła-
i eony dług”; 15.45, 18, 20.15 „U pro­

gu życia”. MŁ. GWARDIA 10, 12.15
I „Niezwykła pogoń”; 15.15, 17.30,

19.45 ,,Ciaot ciao bambina”. WAR­
SZAWA 10, 12.15, 19, 18, 20.30 „Ba­
bette idzie na wojnę”. WRZOS 10,
11.15, 12.30 Progr. dla dzieci; 15.45,
18, 20.15 „Gorączka w El Pao”.
KRAKUS 11, 12 1 13 Progr. dla

dzieci; 14.45, 17, 19.15 „Dama ka-
meliowa”. ISKIERKA 11 i 12 Pro­
gram dla dzieci; 15.45, 18, 20.15

„Bambi”. ZUCH 11, 15, 17, 19 „Sie-
rioża”. MELODIA 10, 12 I,Krawiec
i książę”; 18, 18, 20 „Irena do do­
mu”. KLEPARZ 10.30, 11.45, 13

były
po-

prze-
DRN
Basę,

Wyniki głosowania
jednomyślne. Wybrano
nownie na stanowiska:
wodniczącego Prezydium
Grzegórzki — Stefana
na zastępcę przewodniczącego
— Wincentego Koczurkiewi-
cza, na sekretarza Antoniego
Kubackiego. Członkami Pre­
zydium zostali: Anna Szypu-
ła i Franciszek Pastuszak.

Powołano komisje finansów,
budżetu i planu gospodarcze­
go (przewodn. Janina Harasy­
mowicz), komisję porządku i

bezpieczeństwa publicznego
— (przew. Zygmunt Majew­
ski), komisję zaopatrzenia
ludności i produkcji przemy­
słowej — (przew. Mieczysław
Rymek), komisję rolnictwa 1
skupu — (przew. Stefan
Wiatr), komisję budownictwa,
gospodarki komunalnej i
mieszkaniowej — (przew. Ig­
nacy Kubala), komisję oświa­
ty i kultury — (przew. Jó­
zef Bonczar), komisję zdrowia
i opieki społecznej — (przew.
Bronisław Osiński), komisję
regulaminowo-mandatową —

(przew. Edward Czech).
O Zamierzeniach przyszłej

Rady i realizacji postulatów
Społeczeństwa mówił prze­
wodniczący Prezydium DRN
Grzegórzki — Stefan Basa.

Sesja zostanie wznowiona
16 maja. Tematem obrad bę­
dzie sprawozdanie z wykona­
nia planu i budżetu za rok
1960 oraz uchwalenie dodat­
kowych
1961.

kredytów na rok

na

*

Dziś rano przy ul. Lubel­
skiej 27 rozpoczęła obrady

pierwsza sesja Dzielnicowej
Rady Narodowej Kieparz. Po
złożeniu ślubowania przez no­
wo wybranych radnych, omó­
wiony został przebieg akcji
wyborczej w dzielnicy oraz

plany pracy Dzieln. Komitetu
Frontu Jedności Narodu
najbliższą przyszłość.

Głównym punktem obrad
dzisiejszej sesji jest wybór

;Pęęzvdiijm DRN Kieparz oraz

ustalanie stałych komisji ra-

dzieck'ch. t)ó Prezydium Rady
wysunięte zostali kandydatu­
ry Klemensa Obłudka (do-
tychcza soweco przewodniczą -

cego Prezydium DRN Stare
Miasto), Ireny Sfe-faniuk'”'’’ej
oraz inż. Władysława Wit­
kowskiego.

Według projektu przy DRN
Kieparz winno pracować 8
stałych komisji radzieckich a

to: finansów, budżetu i planu,
ochrony porządku i bezpie­
czeństwa publicznego, zaooa-

trzenia ludności i produkcji
przemysłowej, rolnictwa i sku­
pu, gospodarki komunalnej i
budownictwa, oświaty i kul­
tury, zdrowia i pomocy sno-

łecznej oraz komisja manda­
towo-regu1 am inowa.

Z chwilą oddawania nume­
ru do druku obrady trwają.

(paw)
-d-

Notatnik krakowski
* Driś w Domu Kultury przy

Rynkaj Gł. 27 otwarta została wy-

cz.imna." ””” \

$29;
Estrada Muzyczna Państwowej
Filharmonii zaprasza na Koncert

jazzowy. Bilety do nabycia w Ra­
gach: Filharmonii, Orbisu 1 Filmo-

techniki.
* W Domu Plastyków przy ul.

Łobzowskiej 3 od jutra otwarta

jest wystawa prac uczniów Pań­
stwowego Liceum Sztuk Plastycz­
nych. Zwiedzać ją można w go­
dzinach od 10—19.

ę: Komitet Dzieln. ZMS Grze­
górzki urządza zawody na rower­
kach i hulajnogach oraz bieg na

100 m dla dzieci od 6—12 lat. Za­
wody odbędą się w dniu 1 maja o

godz. 16 na boisku szkolnym przy
ul. Grzegórzeckiej 24. Zgłoszenia
przyjmuje Komitet ul. Masarska
14, telef. 547-22 (lub bezpośrednio
przed zawodami).

* Odczyt prof. dr J. Flisa pt.
„Na wyżynach i w jarach Etio­
pii’, usłyszymy w dniu 2 maja o

godz. 18.16 w Zakładzie Zoologii
UJ pray ul. św. Anny 6, iI

10.15
MO-

„Indyk".
,U

„Don

13.15
19.15

ROZ-

18,

Program dla dzieci; 10, 10, 20

,,Chcę być gwiazdą”. WISŁA 11,
13, 16, 18, 20 „Dolina pokoju”. —

MINIATURKA 11, 12, 13 i 15 Progr.
dla dzieci; 16 „Proces w Norym­
berdze”; 18 1 20 „Człowiek w nie­
przemakalnym płaszczu.”. CHEMIK

15, 17. 19 „Skarby króla Salomo­
na”. DOM ŻOŁNIERZA 13 „Ser­
delek I guzdralka”; 15.45, 18, 20.15

„Portret Jennie”. KULTURA 11

Progr. dla dzieci; 15.45, 18, 20.15

„Gosposia do wszystkiego”. MI­
KRO 10, 11.15, 12.30 Progr. dla

dzieci; 15, 17.30 i 20 „Rekiny fi-

nansjery”. ROTUNDA 10, 12 „Ży-
jąca pustynia”; 15 1 17 „Tajemni­
ca szyfru”. TĘCZA 17.30, 19.30

„Odrodzeni”. ZWIĄZKOWIEC 12

Progr. dla dzieci; 17 i 19 „Spraw­
cy nieznani”. ZDROWIE (Kobie­
rzyn) 19.30 „Anatol szuka milio­
na". STUDIO 10 l 12 „Łowcy ty­
grysów”; 15.45, 18, 20.15 „Szynel”.

KINA W NOWEJ HUCIE

ŚWIT 10, 12.15 „Na naszym po­
dwórku; 15.45, 18, 20.15 „Złodziej
Z Bagdadu”. MAŁA SALA 15, 17,
19.15 „Anatol szuka miliona”. —

ŚWIATOWID 10, 11.15, 12.30 Progr.
dla dzieci; 15.45, 18, 20.15 „Piekło
w mieście”. MAŁA SALA 15,
19.15 „Ani widu ani słychu”.
AKTUALNOŚCI 10, 11, 12, 13 1

Progr. dla dzieci; 16 „Wesele
Bukowinie” i ln.; 17 „Wypadek
ulicy’1
10, 11,
18, 20.15 „Roczniak”. KOLOROWE
16 Progr. dla dzieci; 17 i 19 „Po­
piół 1 diament”. BALLADYNA 17
1

17,

15
na

na

; 19 „08/15—Front”. SFINKS
12 Progr. dla dzieci; 15.30,

19 Pojedynek.

NA PONIEDZIAŁEK:

UCIECHA godz. 10, 12 „Ginąca
preria”; 15.45, 18, 20.30 „Deszczo­
wa piosenka". WANDA 10, 11.15,
12.30 Progr. dla dzieci; 15.45, 18,
20.15 „Rzeczywistość”. WOLNOŚĆ
10, 12.15, 15.45, 18 i 20.15 „Księga
dżungli”. SZTUfa- 10, 12.15 „Nie­
spłacony dług«fe 15.45, 18, 20.15 „U
progu życia”. MŁ. GWARDIA 10,
12.15 „Niezwykła pogoń”; 15.15,
17.30, 19.45 „Ciao, ciao bambina”.
WARSZAWA 10, 12.15, 16, 18, 20.30

„Babette idzie na wojnę". WRZOS

10, 11.15, 12.30 Progr. dla

15.45, 18, 20.15 „Gorączka
Pao”. KRAKUS II, 12, 13
dla dzieci; 14.45, 17,. 19.15
kameliowa". ISKIERKA

Progr. dla dzieci; 15,45, 18, 20.15

„Bambi”. ZUCH 11, 15, 17, 19 „Sie-
rioża”. MELODIA 10 1 12 „Krawiec
I książę”; 15.45, 18, 20.15 „Szczęś­
ciarz Antoni”. KLEPARZ 10.30,
11.45, 13 Progr. dla dzieci; 15.45, 18,
20.15 „Kłopoty z miłością”. WISŁA
II i 13 „Dolina pakoju”; 16, 18. 20

„Chleb, miłość i fantazja”. MI-
NIATURKA 12. i 15 Progr.
dia dzieci; 16 „Proces tv Norym­
berdze”; 18 i 20 „Awantura o Ba­
się”. DOM ŻOŁNIERZA (Lubicz
43) 15.45, 18, 20.15 „Portret Jen­
nie”. KULTURA 20.15 „Do widze­
nia do jutra”. ZWIĄZKOWIEC ’7
i 19 „Sprawcy nieznani”. TĘCZA
17.30, 19.30 „Odrodzeni”. MIKRO

15, 17.30, 20 „Rozstanie”.
KINA W NOWEJ HUCIE

ŚWIT 10, 11.15, 12.30 Progr. dla

dzieci; 15.45, 18, 20.15 „Zicdziej z

Bagdadu". MAŁA SALA 15, 17,
19.15 „Anatol szuka miliona”. —

Światowid 10, 12.15 „Na naszym
podwórku”; 15.45, 18, 20.15 „Piekło
w mieście”. MAŁA SALA 15, 17,
19.15 „Ani widu ani słychu”. —

AKTUALNOŚCI 10, 11, 12, 13 i 15

Progr. dla dzieci; 16 „Wesele na

Bukowinie” 1 in.; 17 „Wypadek
na Ulicy”; 19 „08/15 — Front”. —

SFINKS 10, 11, 12 Progr. dla dzie­
ci; 15.30, 18, 20.15 „Roczniak”. —

KOLOROWE, BALLADYNA —

nieczynne.

Wystawy — ^luzea
MUZEUM ETNOGRAFICZNE, Pl.

Wolnica (godz. 9—15). SUKIENNI­
CE „Galeria malarstwa polsk.
w. XVIII 1 XIX” (10—16). —

SZOŁAYSKICH, Pl. Szczepański 9,
„Malarstwo polskie i rzeźba
od w. XV—XVII” (10—16). —

CZARTORYSKICH, Pljarska 15,
„Galeria malarstwa obcego, rzem.

artyst., pamiątki puławskie, zbro­
jownia” (10—16). DOM MATEJKI,
Floriańska 41 (10—16). NARODO­
WE, Al. 3 -go Maja 1, „Wystawa
przemysłu artyst. od XI do
XVIII w”; „Galeria polskiego ma­
larstwa od w. XIX’’; „Wystawa
ikon w. XV—XVIII” (10—16). —

ARCHEOLOGICZNE, św. Jana 22

1 Senacka 3 (10—13). MUZEUM LE­
NINA, Topolowa 5, „Plakat leni­
nowski” (19—18). RYNEK GŁ. 25

„Wystawa fotografiki” (19—18). —

DOM PLASTYKÓW, Łobzowska 3,
„Wystawa ceramiki i tkactwa
Technikum z Wiśnicza” (10—18).

NA PONIEDZIAŁEK:

Wszystkie Oddziały Muzeum Na­
rodowego będą otwarte od godz.
13 do 18-ej. Wstęp bezpłatny. Po­
nadto dział rękopisów zbiorów

Czartoryskich udostępni w tym
dnhi wybrane dokumenty perga­
minowe, autografy, pieczęcie, rę­
kopisy. Wystawa urządzona będzie
w pracowni naukowej działu rę­
kopisów (ul. Pljarska 6, II p.),

dzieci;
wEl

Progr.
„Dama
II, 12

*Dres rrdakCJI: Kraków, ul. Wlślna l, II P. TELEFONY: red. na«z. I lekretariat 846-78, lekretart odp. S80-9J, dział miejski 1 Nowej Huty 219-48, 546-34, dział sportowy 543-58, dział łączności z Azytelnikaml
•J’’5*. p<>za tym centrala 23560-64 łączy na numery wewnętrzne: 22-sekretariat, 40-zecernia. 41-depesze. WYDAWCA: Krakowskie Wydawnictwo Prasowe RSW „P rasa” Kraków, ul. Wiślna 2, teł. 558-62, śsz-il, 591-40.
W'ARUNKl PRENUMERATY: mieś. 12.54 zł, kwartalnie 17.50 zł, półrocznie 75 zł, rocznie 150 zł. Prenumeratę przyjmują: urzędy pocztowe nadawczo-oddawcze (posiadające doręczycieli) oraz delegatury i oddziały
"Ruchu” (nie kioski) do 15 każdego miesiąca, na mteslie następny. Zgłoszenia na prenumeratę zagraniczną przyjmuje PKWZ „Ruch”, Warszawa, Wilcza 46, nr PKO 1-0-100024, nr teler. 84-958. OGŁOSZENIA

'[Iyjmnje: Biuro Ogłoszeń Kraków, Wiślną 8, teł- 551-40 oraj: punkty: Tarnów, ul. Krakowska 23, tel. 850, Nowy Sącz, ni. Jagiellońską 10. tel. 501, Chrzanów, Al. Lenina 55. teł. 859. Nowa Hut»

Centralny — Klub Międzynarodowej Pragy i Książki, 1 p, teł. 41-7-59. Druk.: Krakowska Drukarnia Trasowa. Kraków. Wielonole " K—
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Uczeslnicy Wyścigu Pokoju
wyruszą nu irasę I etapu

prowadzącego dookoła Warszawy
Pasjonującą walkę kolarzy
komentować będzie
dla Czytelników „Echa“

Wł. Wandor
We wtorek" rozpocznie się XIV Wyścig Pokoju.

Pierwszy etap rozegrany zostanie na trasie prowa­
dzącej dookoła Warszawy. Walka zapowiada się
niezwykle interesująco, tym bardziej, że na starcie
tej największej amatorskiej imprezy kolarskiej
w świecie staną doskonale przygotowani repre­
zentanci 15 państw a to: Bułgarii, Danii, Finlan­
dii, Francji, Wielkiej Brytanii, Holandii, Węgier,
Norwegii, NRD.. Czechosłowacji, Rumunii, Szwecji,
ZSRR, Jugosławii i Polski.

Podobnie jak. w roku ubie- sukcesów, bojowego nastawie-
głyrn naszym komentatorem I nia, dramatycznych rozgrywek
z tegorocznej, pasjonującej I — a to wszystko możliwe jest
walki, jaką stoczą kolarze na

'

przy . posiadaniu szybkości
~

................................ większej od przeciwników. W
przeciwnym wypadku, z ofen­
sywnej taktyki siłą rzeczy
trzeba przejść do biernej po­
stawy. Oczywiście ćhciałbym
się mylić, podając w wątpli­
wość nabycie przez naszych
kolarzy odpowiedniej już
szybkości.

— A przygotowania zagra­
nicznych ekip?

— Były bardzo skrupulatne.
Między innymi stosowano ćwi­
czenia podnoszące wszech­
stronność wyszkolenia kolar­
skiego. .Oczywiście odnosi «się
to do reprezentantów ZSRR;
NRD, Rumunii, Bułgarii. Pe­
wną niespodziankę mogą sta­
nowić w tegorocznym Wyści­
gu kolarze Czechosłowacji, Je­
śli chodzi o państwa zachod­
nie to trudno coś na ten temat

konkretnego powiedzieć. Tam­
tejsze związki kolarskie pozo­
stawiają bowiem zawodnikom
zupełną swobodę w przygoto­
waniach. O ich formie prze­
konamy się dopiero podczas
trwania imprezy.

— Co pan powie • naszej
drużynie, która jak wiadomo
pojedzie w składzie: Gaz<13,
Fornalczyk, Królak, Piecha­
czek, Jarzębski, Beker?

— Zestawienie dwóch gene­
racji starej i młodej wydaje
się bardzo szczęśliwe, gdyż z

jednej strony gwarantuje u-

trzymanie wysokiego poziomu
walki przez weteranów a rów-

szósech Polski, Niemieckiej
Republiki Demokratycznej i
Czechosłowacji będzie były u-

czesinik tej tradycyjnej im­
prezy a obecnie przewodniczą­
cy Padv Trenerów PZKol. —

— WŁADYSŁAW W ANDOR.
Warto przypomnieć, że brał on

7-rhiókrótnie' udział w Wyści­
gu: w latach 1948—50 jako za­
wodnik, w roku 1953 jako kie­
rownik ekipy i w latach
195f—56 jako trener naszej
drużyny narodowej. Jego ko­
mentarze zamieszczane w u-

biegłym rftkw na łamach „E-
cha” cieszyły się dużą fjoczyt-
nością. Sądzimy, że i obecnie
Czytelnicy z zadowoleniem
przyjmą uwagi doskonałego
fachowca.

Dziś zamieszczamy rozmowę
przeprowadzoną z p. Wł. Wan-
dorem niemal w przededniu
rozpoczęcia wielkiego Wyścigu.

'
— Jak Pan ocenia przygoto­

wania naszej drużyny?
— Zrobiono niemal wszyst­

ko, aby jak najlepiej przygo­
tować się do tej trudnej im­
prezy. Tym niemniej wydaje
mi się, że trochę zbyt .mało
uwagi poświęcono sprawie
szybkości naszych kolarzy i
zespo!owyćh rozgrywek takty­
cznych. Szybkość t-o najwięk­
szy atut na trasie Wyścigu. Co
więcej, społeczeństwo nasze

darzy ko. irzy dużą . sympatią
i oczekuje od swych reprezen­
tantów, jakichś błyskotliwych

nocześnie stwarza duże możli­
wości dła młodości i tempera­
mentu. Tylko na jt_ś długo
starczy sił młodym kolarzom?
Ja z wielkim zainteresowa­
niem oczekuję odpowiedzi na

to pytanie. Wszelkie proroc­
twa w tym zakresie byłyby
nie na miejscu.

— Co w Wyścigu należy do
najtrudniejszej rzeczy?

— Chyba rozeznanie sił i
możliwości konkurentów,
zwłaszcza o ile chodzi o kraje,
z którymi nie jesteśmy w ści­
słych kontaktach sportowych,
względnie o kraje, które po­
siadają większą ilość wybit­
nych kolarzy o odmiennych
sposobach walki.

— Kogo uważa Pan za fa­
woryta?

— Przede wszystkim kola­
rzy radzieckich. Po reprezen­
tantach NRD spodziewam się
pewnego zaniżenia formy.
Przecież zawodnicy starzeją
się a rutyna w wielu wypad­
kach musi pozbawić ich bójo-
wości. Gdyby i tym razem u-

trzymali swój wysoki poziom
byłby to wypadek bez prece­
densu.

Wyścig niewątpliwie dostar­
czy sporych emocji sporto­
wych. Kto z tej trudnej walki
wyjdzie zwycięsko przekona­
my się, słuchając radiowych
relacji i oglądając telewizyjne
transmisje.

1-MaJowe życzenia WKKFiT
„Z okazji międzynarodowego święta klasy robotniczej —

1 Maja Wojewódzki Komitet Kultury Fizycznej i Turystyki
w Krakowie składa serdeczne podziękowania wszystkim
działaczom sportowym i turystycznym, nauczycielom wy­
chowania fizycznego, przewodnikom, zawodnikom i turystom
za ich osiągnięcia na polu krzewienia i podnoszenia na

wyższy poziom kultury fizycznej i turystyki.
Równocześnie tą drogą przesyła najlepsze życzenia wszel­

kiej pomyślności w pracy zawodowej i społecznej, jak rów­
nież szczęścia w życiu osobistym.”

Przewodniczący WKKFiT
mgr B. PIROŻYNSKI

Reprezentacja Polski na tegoro­
czny XIV Wyścig Pokoju. Stoją od

lewej: Piechaczek, Jarzębski, Be-

ker, Królak, Gazda, Fornalczyk
oraz dwaj rezerwowi — Sumiński
i Kowalski. Fot. CAF

W telegraficznym
skrócie
Warszawy przybyły już
ekipy uczestników tego-
kolarskiego Wyścigu Po-

Bułgsrii, NRD, Szwecji,
Danii, Finlandii, Wę-

Rozmowę przeprowadził:
antoni Ślusarczyk

Ostatni. Mięty na meez Kra­
ków — Brazylia będzie można

nabyć jeszcze w niedzielę w

punkcóe sprzedaży „Filmołerh-
ntki” przy nl. Mikołajskiej 8.

oraz w KOZPN od godz. Ił.

• Do

pierwsze
rocznego
koju—:
Norwegii,
gier, CSRS i Rumunii. Pozostałe

drużyny przybędą w dniu dzisiej­
szym. O Piątek i Filipówna za­
kwalifikowali się do półfinału tur­
nieju tenisowego w Erfurcie. 9

Miistrzostwa Europy koszykarzy
zostały rozlosowane. Polacy grać
będą w grupie z Jugosławią, Gre­
cją 1 Wielką Brytanią. £ Tenisiści

Nowej Zelandii prowadzą w me­
czu o Puchar Davisa z Izraelem
3:0. 9 Siatkarze CSKA Moskwa po

zwycięstwie nad zespołem ,.Jougo-
slavil? (Belgrad) zakwalifikowali

się d-o półfinału rozgrywe’: o ..Pu­
char Europy”. 0 Japoński Komitet

Olimpijski
MKO1 z

Igrzysk w

który jest
siącem roku w Japonii.

postanowił wystąpić do

propozycją rozegrania
1964 r. w październiku,
najpogodniejszym mle-

Turniej piłkarski
o „Pachar Rady Trenerów**

W dalszym eiągu ptłk»rskl«’o turnieju juniorów o Puchar

Rady Trenerów uzyskano nas ępujęce rozstrzygnięcia: Wawel I
— Cracoyia III 2:0, Wisła II Garbarnia 0:0 (rzuty karne wy­
grała Garbarnia 22:21), Wista I — Dębski 4:1, Cracoyia I — Pod­
górze 2:0.

W dniu 1 Maja na stadionie Wisły już od godz. 13 rozpoczną
Się gry półfinałowe w których grać będą: Wisła — Cracoyia
I Garbarnia — Wawel. Następnie rozegrane zostanie spotkanie
o 3 miejsce i mecz finałowy.

Tylko do 10 maja
można zgłaszać udział

w XX Jubileuszowym
Spływie Kajakowym

na Dunajcu
Termin rozpoczęcia XX Mię­

dzynarodowego Spływu Kaja­
kowego na Dunajcu zbliża się
szybkimi krokami. Do dnia

itartu Jest wprawdzie jeszcze
miesiąc czasu, niemniej osta­
teczny termin zgłoszeń upły­
wa już 10 maja.

Zgłoszenia przyjmuje Koml.

let Organizacyjny _

Kraków

ul. Księcia Józefa 24a, telefon

265-64.

Audycja „Echa11

i XIV Wyścigu Pokoju
Jak co roku, tak i obecnie

przez głośnik zainstalowany na

budynku Redakcji ..Echa Krako­
wa’’ podawać będziemy aktualne
meldunki z trasy XIV Wyścigu
Pokoju.

We wtorek o godz. 14,20 trans­
mitować będziemy otwarcie i start

XIV Wyścigu Pokoju, następnie
podamy aktualne meldunki z

trasy, a o godz. 17 .40 transmito­
wać będziemy zakończenie etapu<

najnowszy numer »Taternika«

W. Birkenmaje-
pionie-

nowoczesnego taternictwa

walorach literackich) z
i

Ostatnl zeszyt ..Taternik*", or­
ganu Klubu Wysokogórskiego

Winien szczególnie zainteresować
taterników i alpinistów ze wzglę­
du na bogatą treść, zilustrowaną
licznymi, pięknymi zdjęciami i

mapkami zarówno z terenu Tatr,
Jak i z gór egzotycznych. Na u-

wagę zasługuje wspomnienie Wł.
Manduka o przebojowej działal­
ności wspinaczy
rai W. Stanisławskiego,
rów
oraz relacja J. Długosza (o du­
żych
pierwszego przejścia słynnego wa­
riantu R. na wschodniej ścianie
Mnicha, jak również historia zdo­
bycia Mac Kinley, najwyższej
góry Ameryki Północnej oraz

źródłowy opis geologiczny i oro­
graficzny masywu górskiego Oisans
w Alpach, terenu częstej działal­
ności polskich alpinistów. Pod­
kreślić też warto

' W dziale arty­
kułowym rzeczowo umotywowaną
wypowiedź Z. Wójcika, dopomi­
nającą się o zorganizowanie ta­
ternickiego działu w Muzeum Ta­
trzańskim w Zakopanem.

W dziale kronikarskim „tater­
nictwo i alpinizm" z dużym na­
kładem pracy zestawione są ru­
bryki: rok 1956 w Himalajach,
wejścia zimowe w Tatrach, wy­
prawa Klubu Wysokogórskiego na

Spitsbergen w 1959 r. na wschod­
niej ścianie Matterhornu w zimie

(wyczyn St. Biela i J. Mostow­
skiego), polskie przejście filaru

Walkera, przejście północnej
ściany Wichrenu w Bułgarii przez
krakowskich alpinistów, trawer-

sowanie Uszby (w Kaukazie) prztz ■
Polaków, działalność zimowa 1 le­
tnia w Tatrach w 1959 r., Czesi i

Słowacy w 1959 r. w Alpach i
Kaukazie. Osobny rozdział stano­
wią osiągnięcia naszego taternic­
twa jaskiniowego, a mianowicie

wyprawa do Jaskiń węgierskich w

1959 r.

Numer opracowany został pod
względem graficznym bardzo sta­
rannie i miłośnicy gór nie mie­
liby już żadnych zastrzeżeń, gdy­
by jeszcze wiadomości były bar­
dziej aktualne, a nie odnorowane
z dużym, poniekąd niezrozumia­
łym, opóźnieniem.

Zaznaczyć w końcu wypada, że

tym zeszytem ..Taternika” do­
tychczasowy zespół redakcyjny
zakończył swoją działalność, na­
stępny zaś numer ukaże się jut
pod redakcją Witolda H. Parys­
kiego, wybitnego znawcy Tatr i

spraw górskich, autora cennych
przewodników „Tatry Wysokie”,

M. B.
-- O--

Hasi eąslsiowie
na zagranicznych
boiskach

W rozpoczynających się w Bel*

gradzie mistrzostwach Europy *

koszykówce mężczyzn spotkania
turniejowe prowadzić będzie m.

in. krakowski sędzia — mgr inż.

Zbigniew Hegerle. Drugi krakow­
ski arbiter koszykówki —' rr.gr
Czesław Stawarz wyjechał do

Czechosłowacji, gdzie będzie sę­
dziował międzypaństwowe spotka­
nia koszykarek CSRS i Węgier.

Sobota

PIŁKA NOŻNA
Godz. 17 Boisko KoroCf

Korona — Wanda ,

Godz. 17 Boisko Wisły
Wisła Ib — Górnik

mistrzostwo ligi okręgowej)ra

— Brrr! Ależ to mocne! — wstrząsnęła się i od­
stawiła obie puste szklaneczki na stoliczek. Gdy
znów zwróciła się w moją stronę i objęła za szyj?
ramionami — twarz miała zmienioną... poważną.
Niemal groźną.

— Wiesz, kochanie...
,— Co takiego, Seleno?
— Że ja to mówiłam poważnie.„
— Co mówiłaś poważnie?
— Że cię kocham — roześmiała się dziwnym,

krótkim śmiechem. — I że ja właściwie nikogo tak
naprawdę nie kochałam. Chyba rzeczywiście je­
stem ladacznicą. O, tak, na pewno jestem ladacz­
nicą. Sama to czuję... Bo widzisz... ja zawsze by­
łam biedna — jej ręka wygładzała mi krawat. —

I zawsze uważałam, że świat powinien mi dać
utrzymanie. W gruncie rzeczy gardziłam każdym
mężczyzną, i starałam się go wykorzystać dla wła­
snych, ceiów. Aż nagle... zjawiłeś się ty!

Obserwowałem ją uważnie wiedząc, co się nie­
bawem stanie. Czoło zmarszczyło mi się z wysiłku.

— No i co? Mów dalej... Zjawiłem się ja — i co?
• — Ty — to zupełnie co innego. To całkiem coś

innego, jeszcze się z tym nie oswoiłam. To prawie
boli, najdroższy... to aż boli...

Oczy Seleny wpatrzone w moje, stały się niemal

błagalne.
— Powiedz mi, to chyba miłość... prawda? Jeżeli

aż boli?
— Skądże ja to mam wiedzieć?
Powieki Seleny opadały na oczy, jakby raptem

zrobiły się za ciężkie, we wzroku błysnęło lekk.e
zdziwienie.

— Ale ty mnie nie kochasz... prawda? To śmie-
szne, ale dopiero w tej chwili jasno to sobie uświa­
domiłam. Nie kochasz mnie. Zabawne, prawda? —

roześmiała się dziwnym, nienaturalnym imie-
~ AlęJojft.
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kocha, to się nie dba o wzajemność. Ale ty mnie
pragniesz. Wiem. Czuję to. To jest tak, jak w tej
piosence... Kochanie, nie uważasz, że to zupełnie
podobne do tej piosenki?

— Nie wiem o jakiej piosence mówisz, Seleno?
— No piosenka... Zwyczajna. Znasz przecież pio­

senki... Taka, że... może sobie przychodzić do domu
kiedy chce.. to jest mój chłopiec, Joe... Cindy Lou
należydoJoe—takjużjestinicnatoniepo­
radzę...

Usta jej znalazły moje i przywarły oo nich
mocno.

— Kochanie... kocham cię... kocham cię... ko...
Leżała na moich piersiach ociężała i senna. Czu­

łem bierny ciężar jej ciała. Nagim ramieniem do­
tykała mej brody, ręce ciągle jeszcze opasywały
mi szyję. Po chwili poczułem, że palce jej dłoni
rozplatają się. Ręce osunęły się bezwolnie. Z lek­
kim westchnieniem odchyliła się w tył i zsunęła
z moich kolan. Leżała na dywanie u moich nóg...
Upięty na czubku głowy węzeł rozsypał się tak, że

włosy Seleny podobne były teraz na zielonym tle
dywanu do złotych cienkich drucików.

Nie umarła. Spała.
Nie zamierzała mnie otruć. I ją także jej nie

zabiłem...

Ale moje uczucia względem Seleny były za bar­
dzo skomplikowane, żeby się teraz nad nimi za­
stanawiać- Ważne było tylko grożące mi niebez­
pieczeństwo. Okrążyłem leżącą na dywanie Selenę
i obydwa łóżka i skierowałem fotel do biurka,
gdzie w szufladzie leżał rewolwer Gordy’ego.

Odsunąłem szufladkę — ale rewolweru w niej
nie znalazłem. Z rosnącym uczuciem beznadziej­
ności przeszukałem wszystkie możliwe skrytki
i schowki w całym pokoju, nie wyłączając szafy
z ubraniami Seleny i porzuconej niedbale przed
kąpielą sukienki.

Oczywiście rewolweru nie znalazłem.
Widziałem teraz jasno, że to nie Selena, lecz ktoś

inny postanowił zgładzić mnie w „bezbolesny spo­
sób” ze świata. I że ten bezbolesny sposób dokona
się przy pomocy rewolweru Gordy’ego.

Gordy popełniający samobójstwo własnym re­
wolwerem! Jakiż lepszy, jakiż bardziej przekony­
wujący sposób odpowiadać będzie inspektorowi
Sargentowi?

Wyprowadziłem fotel z sypialni na korytarz i za­
mknąłem starannie za sobą drzwi. Na korytarzu
nie paliło się światło, ale posiadał on kilka okien,
przez które sączyło się światło księżyca. Z łatwo­
ścią poruszałem się po puszystym dywanie, nie
mącąc nocnej ciszy. Dojechawszy do rogu koryta­
rza, skręciłem w boczne skrzydło domu. Pokój
Marny był pierwszy z lewej. Następne drzwi wio­
dły do pokoju pani Friend. Zauważyłem to wszyst­
ko podczas naszej krótkiej wędrówki z Marny
do pokoju Jana.

Przekręciłem cicho gałkę w drzwiach pokoju
Marny i pchnąłem je lekko do środka. W pokoju
było zupełnie ciemno. Przejechałem próg i za­

mknąłem za sobą drzwi możliwie najciszej.
(Ciąg dalgzjg

Niedziela
2UZEL

Godz. 1« Tor Wandy
Wanda — Stal Rzeszów

(O mistrzostwo I ligi)
ŁYŻWIARSTWO

Godz. 20 Lodowisko OlszT

Rewia na lodzie
PIŁKA NOŻNA

Godz. 17 Boisko Hutnika
Hutnik NH — Wieiiczank*

Godz. 17 Boisko Prokocimi*

Prokoeim — Beskid
Godz. 17 Boisko PiaszowianM

Płaszowianka — Tarncvi»
Godz. 17 Boisko Dąbskiego

Dąbski — Skawa
(O mistrzostwo ligi okręgowej)

Poniedziałek
PIŁKA NOŻNA

Godz. 17 Boisko

Repr. Krakowa — „Gremio”
(Spotkanie międzynarodowe)

LEKKA ATLETYKA
Godz. 15.30 Stadion Craco*#

Pięciomecs drużyn krakowskich
Godz. 16 Stadion Hutnik*
Start do biegu na trasie No*ł

Huta — Kraków
_

Nowa
KOLARSTWO

Godz. 16 Stadion Koro^J
Start honorowy do I etapu ^a'

lego Wyścigu Pokoju
ŁYŻWIARSTWO

Godz. 30 Lodowisko
Rewia na lodzie

Ponadto na wielu stadion*^

Krakowa odbędą się liczne irn'

pretzy §portowe, o których
mówiliśmy. ją • numerze wcz<****


